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Keystone, Berlin

b a lk o n ie  g a b in e tu ,  w  k tó r y m  p r a ­
c u je  I I  D u c e , ja s n o  o św ie t lo n y  
s z t a n d a r  W ło c h , f a s c y n u ją c y  s p o j ­
r z e n ia  d z ie s ią te k  ty s ię c y  z e b r a ­
n y c h  tłu m ó w  D n ia  5. in a j a  o  godz. 
5-ej p o p o łu d n iu  z a b r z m ia ły  s y r e n y  
f a b r y c z n e  w  c a ły m  W ło sz e c h  a  l u d ­
n o ść  z e b r a n a  n a  p la c a c h , o r a z  z m o ­
b il iz o w a n i w  s w y c h  lo k a la c h  k lu  
b o w y c h  c z ło n k o w ie  p a r t j i  fa sz y  
s to w s k ie j  w y s łu c h a l i  z g ło ś n ik ó w  
r a d jo w y c h  r a d o s n e g o  p rz e m ó w ie ­
n i a  M u s s o lin ie g o , :iż w o jn a  je s t  
s k o ń c z o n ą  a A b is y n ja  s t a ła  sit 
z ie m ią  p r z y n a le ż n ą  do im p e r ju n  
r z y m s k ie g o . W ło s i u m ie ją  ok azy  
wra ć  r a d o ś ć  z b io ro w ą , j a k  żad en  
in n y  n a ró d  n a  św ie c ie . N a 'p lacach

\J z ie ń  5. m a j a  s t a ł  s ię  d a t ą  h is to ­
ry c z n ą  i d n ie m  t r i u m f u  p o l i ty k i  
i c z y n u  M u s s o lin ie g o . P o  s ie d m iu  
m ie s ią c a c h  w o jn y ,  p ro w a d z o n e j  
w n a j t r u d n ie j s z y c h  w a ru n k a c h ,  
w 170-tym  d n iu  o b lę ż e n ia  e k o n o ­
m ic z n e g o  W ło c h , ( ja k  p o d a ją  w n a ­
g łó w k a c h  p is m a  i ta ls k ie ) ,  w o jsk a  
w ło s k ie  z m a r s z .  B a d o g lio  n a  czele , 
w k ro c z y ły  do A d d is -A b e b y , w  n a j ­
b a rd z ie j  d r a m a ty c z n y m  m o m e n c ie . 
P rz e z  c a ły  p ó łw y s e p  A p e n iń s k i  
p r z e b ie g ł  s z a lo n y  d re s z c z  e n tu z j a z ­
m u , k tó r e g o  s t a c j ą  n a d a w c z ą  s t a ł  
sic. R z y m .

P rz e d  p a ła c e m  w e n e c k im , o św ie ­
tlo n y m  rz y m s k ie m i p o c h o d n ia m i 
p o w ie w a  n a  p ie rw s z e m  p ię t rz e ,  n a
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Mapa Włoch i kolonij 
włoskich w Afryce, za­
mieszcza w dzienniku 
Corriere della Sera z dn. 
7. maja b. r. Na mapie 
tej widzimy Abisynję, 
złączoną w jedną ca­
łość z Erytreą i kra­

jem Somali.
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w s z y s tk ic h  m i a s t  i m ia s te c z e k  z a b rz m ia ł  
r y tm ic z n y  t r z y k r o tn i e  p o w ta r z a n y  o k rz y k  
..D uce! D uce! D u ce !“. P o  g ig a n ty c z n e j  m a - 
i i f e s ta c j i  n a  p la c u  W e n e c k im  u d a ł  s ię  
o lb r z y m i p o c h ó d  n a  p la c  k w ir y n a łu ,  a b y  

I ’ t a m  z a m a n if e s to w a ć  sw e  u c z u c ia  r a d o s n e  
, ro lo w i, o k r z y k a m i:  „ V iv a  il r e x !  V iiva 
" :a v o y a !“.

D z ień  p o  d n iu  p o w ta r z a ją  s ię  n a  p la c u  
iV eneck im  m a n i f e s t a c je  in a te k  w ło sk ic h , 
s tu d e n tó w  i in n y c h  g r u p  s p o łe c z n y c h , k tó ­
re  n ie p r z e rw a n e m i ,  n ie b o s ię ż n e m i o k r z y ­
k a m i w y ra ż a ją  s w ą  p o tę ż n ą  ra d o ś ć , że  
o r ły  le g jo n ó w  r z y m s k ic h  p o le c ia ły  s t a r ą  
d ro g ą  do  w s c h o d n i e j  A f r y k i ,  
a b y  n ie ś ć  c y w il iz a c ję  i z d o b y w a ć  n o w e  te ­
r e n y  d la  k u l t u r y  ś w ia ta .  O  w ie lk ie m  d u - 
ch o w em  n a p ię c iu  o d b y ła  s ię  m a n i f e s t a c ja  
t r i u m f a ln a  n a  p o s ie d z e n iu  p a r l a m e n t u  
i ta ls k ie g o . D n ia  7. m a ja  w o b e c n o śc i c z ło n ­
k ów  rz ą d u  i z a r z ą d u  f a s z y s to w s k ie j  p a r t j i .

P o s e ł  S a n g io r g i  o św ia d c z y ł , iż  n a re s z c ie  
k rew ' 670.000 p o le g ły c h  w śwTia to w e j  w o jn ie  
W ło c h ó w  z o s ta ła  p o m sz c z o n a . I t a l j a  f a ­
s z y s to w s k a  z d o b y ła  so b ie  n o w y m  w y c z y ­
n e m  w o je n n y m  d a w n ą  g o d n o ść  i s ła w ę  
r z y m s k ie g o  im p e r ju m . W ło c h y  z a m ie r z a ją  
u ż y ć  s w e j o b e c n e j p r z e w a g i  w  d o b ry m  s e n ­
s ie  ła c iń s k im . N a  z n is z c z o n y c h  z ie m ia c h  
m a  z a k w itn ą ć  r z y m s k a  c y w i l i z a c ja  i k u l ­
t u r a ,  k tó r ą  s z c z e p iły  z a w sze  i w sz ę d z ie  o r ł y  
r z y m s k ie  i w ią z k i llik to ró w . D u s z a  n a ro d u  
w ło sk ie g o  j e s t  j a s n a  i s z c z e ra  b ez  fa łs z u  
i p o d s tę p u . N a ró d  w ło s k i n ie  s z u k a  n ic z e g o  
in n e g o , j a k  ty lk o  m ie js c a  d la  s ie b ie  pod  
s ło ń c e m  i m o ż n o śc i r o z w in ię c ia  sw y c h  u t a ­
jo n y c h  siił w e w n ę trz n y c h .

P o  k o śc io ła c h  o d b y w a ją  s ię  u ro c z y s te  n a ­
b o ż e ń s tw a  z o d ś p ie w a n ie m  „T e  D e u m “ . P o  
u l ic a c h  m i a s t  f o r m u ją  s ię  s a m o r z u tn ie  
l ic z n e  p o c h o d y  r a d o s n e  m ło d z ie ż y  i s t a r ­
sz y c h , w y k a z u ją c e  sw ą  w ie lk ą  r a d o ś ć  z po-
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Manifestacja hołdownicza przed pałacem 
królewskim w Rzymie. Na balkonie wi­

doczny król Wiktor Emanuel III.
Scherl, Berlin.

Młodzież faszystowska, przeciągająca ze śpiewem przez ulice Rzymu, 
dniu wkroczenia wojsk włoskich do Addis-Abeby. sehtri, B*rim.

Giuseppe Bottai, gu bern a to r Rzymu,  który jako 
ochotnik walczył w Abisynji, został zamianowany 
gubernatorem Addis-Abeby. Sch*ri, Berim.

w o d u  z w y c ię s tw a  fa s z y s to w s k ie j  id e i 
i t r i u m f u  o rę ż a  n e ty lk o  ż o łn ie rz a  w ło ­
s k ie g o , a le  i c y w il iz a c j i  ła c iń s k ie j .

W ło s i  p r z e ż y w a ją  p ię k n e  d n i  c h w a ły  
i t r iu m f u ,  j a k  n ie g d y ś  z a  c z a só w  C e z a ­
ró w !

P o ś w ię c e n ie  ż o łn ie rz a , d y s c y p l in a  
sp o łe c z n a  i  m iło ś ć  O jc z y z n y  z g o to w a ­
ły  d n i z w y c ię s tw a . m d d .
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radykalnie usuu/a p ieq i ,  ureigrg, 
olamg, zmarszczki i inne uradg cerg

346

E a u  d e  
C o l o g n e

447

Odświeża i orzeźwia 
o każdej  porze -  
podczas pracy, przy 
sporcie i w towa­

rzystwie.

453
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...lśniące, puszyste, pięne,  osiągnąć 
możno przez regularne mycie Shampoo 
Palmolive. Oleiek oliwkowy użyty do 
wyrobu tego Shampoo znakomicie 
wpływa ra  włosy -  upiększa je 
l wzmacnia skórę głowy.

O

Czytajcie „Wróble na Dachu“ !
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Mussolini proklamuje z  balkonu Pałacu 
Weneckiego w Rzym ie przyłączenie Abisynji 
do Imperjum  Rzymskiego. Kegsionc, Berlin.

Kobiety rzym skie witają z entuzjazmem  
Mussołiniego.

Król włoski, Wiktor Ema 
nuel I II , cesarz Abisynji.

Benito Alussolini, ojciec zw y­
cięstwa włoskiego w Abisynji.

H
w a ć , że  c h c ą  b y ć  k a r n y ­
m i  ż o łn i e r z a m i  M u s s o li -  
n ie g o  i p r z y c z y n i ć  s ią  
d o  b u d o w y  le p s z e j  p r z y ­
s z ło ś c i  W ło c h .

Cli, k t ó r z y  p a t r z y l i  n a  
u r o c z y s to ś c i  r z y m s k ie  
i n a  a p e l  z d n i a  9 h m ., 
p o d k r e ś l a j ą  z g o d n ie ,  że  
M u s s o l in i  z d o ła ł  o b u ­
d z ić  w  m a s a c h  u c z u c i a  

t a k  p o tę ż n e  i  p r z y w i ą z a n i e  t a k  g o r ą c e ,  ż e  m o ­
że  o n  t e n  n a r ó d  p r o w a d z ić  o b e c n ie  d o k ą d  c h c e  
i z k im  c h c e .

N a jw ię k s z e  z a n ie p o k o je n ie  w y w o ł a ły  u r o c z y ­
s to ś c i  r z y m s k ie  w  L o n d y n ie .  A n g l j a  b o w ie m  
p r ę d z e j  c z y  p ó ź n ie j  b ę d z ie  m u s i a ł a  u z n a ć  s y t u a ­
c ję  s t w o r z o n ą  p r z e z  W ło c h y  w  A b i s y n j i  i z a d o ­
w o lić  s i ę  p a p ie r o w y m  p r o t e s te m ,  k tó r e g o  n i k t  
n i e  n a s t r a s z y  s i ę  w  R z y m ie .

U  n i a  9 h . m . o  g o d z . 
10.30 w  n o c y  M u s s o l in i  
p r o k l a m o w a ł  u r o c z y ś c ie  
u tw o r z e n ie  I m p e r j u m  
R z y m s k ie g o ,  w c ie le n ie  
d o  te g o  I m p e r j u m  A b i ­
s y n j i ,  j a k o  k o lo n j i  w ło ­
s k i e j ,  n a d a n i e  k r ó lo w i  
w ło s k ie m u  t y t u ł u  c e s a ­
r z a  A b i s y n j i  i m ia n o ­
w a n ie  m a r s z a ł k a  B a d o -

Morze głów na Placu We­
neckim w R zym ie w mo­
mencie proklamowania Im pe­
rjum  Rzymskiego przez Mus- 

solinieyo.
Atlantic-Photo, Berlin.

g l io  w ic e k r ó l e m  A b i ­
s y n j i .

P r o k l a m a c j i  t e j  s ł u ­
c h a ł y  s e tk i  t y s i ę c y  l u ­
d z i, z g r o m a d z o n y c h  n a  
P l a c u  W e n e c k im  w  R z y ­
m ie ,  a  ś c i ś le  b io r ą c  t r z y  
c z w a r te  lu d n o ś c i  W ło c h ,  
k t ó r e  o  t e j  g o d z in ie  n a  
c a łe m  t e r y t o r j u m  I t a l j i  
s t a n ę ł y  d o  a p e lu ,  a b y  
p r z e z  to  z a d o k u m e n to -

W O D Y  K O L O N S K I E  
i K W I A T O W E

TRWAŁE, SUBTELNE Z A PA C H Y

K a r n a c j a  d e c y d u j e  o  p u d r z e
Puder roślinny, sporządzony ze sproszkowanych cząstek 
cebulek lilji białej, miałki, dobrze przylegający, nie 
zatykający porów, nieszkodliwy, o kilkunastu odcie- 

A  niach, odpowiadających każdej karnacji cery — nadaje 
H  skórze pożądany świeży, młodzieńczy i delikatny wygląd



Klaszczący w dłonie z  radości Stalin, 
rysunek z  „Leningradzkiej Prawdy“.

REWJA MODY W „CYRULIKU WARSZAWSKIM".
R e w ja  M ody, .jaka  o s ta tn io  o d b y ła  s ię  w 

te a t r z e  „ C y r u l ik  W a rs z a w s k i4*, s łu sz n ie  zo ­
s ta ła  z w ie lu  pow odów  u z n a n a  za n a jb a r ­
d z ie j u d a n #  i e fe k to w n a . G łó w n ą  te g o  p rz y ­
c z y n ą  b y ł lo sk o n a ły  d o b ó r f irm , b io rą c y c h  
w  re w ji  u d z ia ł.

D e m o n s tro w a n ie  p ię k n y c h  k r e a c y j  p rzez  
n a s z y c h  d y k ta to ró w  m o d y  z M y szk o ro w sk im . 
L e szc z y ń sk im  i A p fe lb a u m e m  -na c ze le , w y ­
w o łu je  na re w ja c h  n ie z w y k łe  z a in te r e s o w a ­
n ie  i h u czn e  o k la sk i .

J a s k r a w y m  dow odem  z n a c z e n ia , j a k ie  w 
ś w iec ie  mo iy  p ia s tu je  B o g u c h w a ł M yszko- 
ro w s k i, je s t  f a k t ,  że n a  r e w ji  w „C yru liku** , 
ta k  ja k  a a  w sz y s tk ic h  p u ­
b lic z n y c h  p o k aza ch  to a le t, 
w y k o n a n y c h  w  je g o  p ra -  
tcow ni, 'p r z e d s ta w ic ie le  i 
p rz e d s ta w ic ie lk i  fiirm  kon- 
k tu re n c y jn y c b  z n a la z ły  s ię  
d osł o w ilie  w k om p l eei o .

U s ta lo n a  o p in ja  n a js o l id ­
n ie js z e g o  i n a jle p sz e g o  rea  
liz a to ra  -n a jm o d n ie jszy ch  
k r e a c y j  suk ilen  i k o m p le ­
tó w , s p ra w i ła ,  żo M yszk i 
ro w sk i u n ie z a le ż n ił  p o lsk i 
p rz e m y sł m o d e lo w y  od z a ­
g ra n ic y .

P o k a z an o  n a  re w ji  c a le  
k ró le s tw o  w s p a n ia ły c h  m a ­
te r ja łó w  D o m u  M o d nych  
T k a n in  (I. C w e jk o . D om  ten  
m oże  s łu ż y ć  za  w zó r in n y m  
te g o  ro d z a ju  m a g a z y n o m , 
a  za  p o s ia d a n ie  n a  s k ła d z ie  
z aw sze  n a jm o d n ie js z y c h  
m a te r ja łó w  n a le ż y  s ię  d y ­
r e k c j i  f i r m y  C w ejk o  [p raw ­
d z iw e  u z n a n ie .

M iłym  m o m e n te m  b y ło  u k a z a n ie  s ię  m o­
d e le k  w p ię k n y c h  k a p e lu sz a c h  z n a n e g o  do­
m u  m ód „ M a rie tte * 4 (K ru c z a  i»4). iNa s p e c ja l ­
n e  w y ró ż n ie n ie  z a s łu g iw a ł g ra n a to w y  cy l i li­
d e re k  z w o a lec z k ą  ja s n o - g ra n a to w ą ,  beżow a 
p a n a m a , w y w in ię ty ,  ma k s z ta ł t  k a p e lu sz a  
k o w b o jsk ie g o , p rz y b r a n y  d u żem  p ió re m  czer- 
w onem . C a łą  k o le k c ją  p ię k n y c h  k a p e lu s z y  
M aiison M a r ie t te  z a d o k u m e n to w a ł sw o je  do­
m in u ją c e  s ta n o w is k o  w W a rs z a w ie .

J e ż e l i  ch o d z i o d e m o n s tro w a n e  s t ro je ,  to 
p rz y z n a ć  w y p a d a , że o d c zu w a ło  s ię  b ra k  u- 
d z ia łu  w re w ji  p ię k n y c h  k re a c y j  p .  R en y  
N iren ib e rg . J e j  p ra w d z iw ie  w y p ra c o w a n e  
s z la f r o k i ,  czy  k o szu lk i b u d zą  zaw sze  n a  
re w ja c h  w ie lk ie  z a in te re s o w a n ie .

N a jm o d n ie jsz e  rę k a w ic z k i,  to rb y  i  p a s k i 
p r z e d s ta w iła  w y tw o rn y m  p a n io m  f i r m a  R en 
(M a rsz a łk o w sk a  SI). D o sk o n a łe  d o b ra n ie  ty c h  
w a ż n y c h  szczegó łów  to a le ty  do  p ła sz c z y , czy

s u k ie n e k  ś w ia d c z y  d o b i tn ie  o d o b ry m  s m a k u  
f i r m y  R en , czego  dow odem  je s t  f a k t ,  że 
k l ie n tk i  te g o  m a g a z y n u  g r u p u ją  s ię  z  n a j ­
le p sz y c h  s f e r  to w a rz y s k ic h  s to lic y .

P ra w d z iw y  s u k c e s  ma r e w ji  o d n ió s ł z a k ła d  
f r y z je r s k i  S t. Z ło b eck ieg o . R o z u m ie ją c  z n a ­
c ze n ie , ja k ie  w te j  w a ż n e j d z ie d z in ie  m o d y  
z a jm u je  ftło b eck i, z a m ie sz c z a m y  je d n o c ze śn ie  
a r ty s ty c z n ie  w y k o n a n ą  f r y z u r ę ,  k tó ra  p rze z  
lic-znie z e b r a n ą  p u b lic z n o ść  p r z y ję ta  b y ła  
z z a c h w y te m .

I  ty m  ra z em  s ły n n a  f r a n c u s k a  S . A . K erno- 
1 ite>—*Paris p rz y p o m n ia ła  p ię k n y m  p a n io m  o 
sw y c h  n ie z ró w n a n y c h  p r e p a r a ta c h :  id e a ln e j  

f r a n c u s k ie j  f a r b ie  do w ło ­
sów  I n e c to —tflap id  i ś w ie t­
n e j p łukam ce  do w łosów  
„ L u m in e x “ . W obec  lic z n y c h  
z a p y ta ń  i c e lem  u n ik n ię c ia  
p o m y łe k  z o b o w ią zk u  z a ­
z n ac zam y , że  n a le ż y  p a m ię ­
ta ć  o o c h ro n n y m  z n a k u  
t rz e c h  g łó w k a c h  na  o p a k o ­
w a n ia c h  f r a n c u s k ie j  f a r b y  
T n ec te -R ap id .

Z c a łą  p o w a g ą  e o n fe re n -  
c ie r  Z d z ito w ie c k i p o d k re ­
ś l i ł  na  r e w j i ,  że  u m ie ję tn a  
p ie lę g n a c ja  c e r y  je s t  p ie rw ­
s z y m  w a ru n k ie m  u r o ly .  
W k o n s e k w e n c ji sw eg o  
tw ie rd z e n ia  w sk a z a ł n a  p r e ­
p a r a ty  k o sm e ty c z n e  s ły n ­
n e g o  na  c a ły  ś w ia t  U n iw e r ­
s y te tu  P ię k n o ś c i  C ed ib  w 
P a ry ż u ,  s zc z e rze  p o le c a ją c  
je g o  n ie z a s tą p io n e  k re m y , 
p u d r y ,  s z m in k i e tc . U ni- 
w e r s l te  d e  B e a u te  C ed ib , 
ro z u m ie ją c  is to tę  p ie lę g n a ­

c ji  u ro d y  k o b ie c e j, z a ło ży ł w ła sn e  I n s t y t u ­
ty  K o sm e ty c z n e  w e w sz y s tk ic h  w ię k sz y c h  
m ia s ta c h  P o ls k i. R o z d a w a n e  n a  R e w ji  s a ­
s z e tk i  p u d ru  C ed ib  ro z c h w y ty w a n e  b y ły  
p rz e z  p a n ie .

N a jm ils z e m  d o p e łn ie n ie m  te j  r e w j i  m o d y  
b y ł u d z ia ł  w n ie j  ś w ia to w e j s ła w y  f r a n c u ­
s k ie j  f i r m y  B O U R JO IS . F i r m a  ta  z n ie b y -  
w a łe m  p o w o d z en ie m  la n s u j e  sw e p e r fu m y , 
w odę to a le to w ą  i p u d r y  z p rz e c u d n y m  z a p a ­
c h em  p e r fu m  S o ir  de  P a r i s  ma cze le . U lu ­
b io n e  p rz e z  w y tw o rn e  p a n ie  p e r fu m y  i p u ­
d r y  B O U R J O IS  są  n a jle p s z y m  i n ie z a w o d ­
n y m  p rz y ja c ie le m  n o w o c ze sn e j k o b ie ty .

O m y łk o w o  o m in ię te  o m ó w ie n ie  k re a c y j  f r y ­
z u r  a r ty s ty c z n e g o  iS a lonu  f r y z je r s k ie g o  E r y ­
k a  w s p ra w o z d a n iu  z J łe w ji  w A d r j i ,  u z u ­
p e łn im y  o b s z e rn ie  w  n a jb l iż s z y m  cza s ie , 
g d y ż  f r y z u r y  E r y k a  z a s łu g u ją  n a  s p e c ja ln e  
w y ró ż n ie n ie .

Pow yższe zdjęcie przedstawia piękną  
stylizow aną fryzurę, która wywołała  
niekłam any zachw yt na Rew ji Mody 
w *Cyruliku W arszaw skim u. Fryzura  
ta je s t dziełem m istrza Stanisława  

Złobeckieyo (ul. Senatorska 22).
Fot „Van D ycku, Warszawa.

PODEJRZANA RADOŚĆ U) MOSKWIE.
„ Ż y c ie  s ta ło  s ie  le p sz e , ż y c ie  s t a ło  s ie  w e se ls z e '1, o to  d z is ie js z e  h a s ło  

i p rz e w o d n i m o ty w  p r o p a g a n d y  w e w n ę t r z n e j  w Z. S . I ł . R.
N a  n u d n y c h  s z p a l ta c h  so w ie c k ic h  p is m  n ie m a l w  k a ż d y m  n u m e rz e  

p o k a z u ją  c z y te ln ik o m  u ś m ie c h a ją c e g o  s ie  w o d z a  p r o l e t a r j a tu  S t a ­
l in a ,  k la s z c z ą c e g o  ra d o ś n ie ,  to  zn o w u  w ita ją c e g o  s ie  c z u le  z r o b o t ­
n ic a m i s ta c h a n o w s k ie m i (p rz o d o w n ic z k a m i p ra c y ) .  Od c z a su  ż n ie ­
s ie n ia  k a r te k  ż y w n o śc io w y c h , k tó r e  o b o w ią z y w a ły  w  R o ś j i  do  n ie ­
d a w n a , n ie m a l  c o d z ie n n ie  p o w s ta je  w  M o sk w ie  n o w y  g a s t ro n o m ic z n y  
lo k a l ,  n o w a  f a b r y k a - k u c h n ia ,  d o s ta r c z a ją c a  z a p o m n ia n y c h  p rz e z  s t a r e  
p o k o le n ie , a  n ie z n a n y c h  m ło d e m u , p ie ro ż k ó w , b lin ,  p a ró w e k  itp . s m a ­
k o ły k ó w . P o d o b n ie  j a k  n a  Z a c h o d z ie , p o w s ta ją  w M o sk w ie  i L e n in ­
g ra d z ie  lu k s u s o w e  d a n c in g i ,  w k tó r y c h  o f ic e ro w ie  i c u d z o z ie m c y  t a ń ­
czą  z w j t r a n e m i  c ó ra m i p r o l e t a r j a tu .

W s z y s tk ie  te  lo k a le  p rz e z n a c z o n e  s ą  d la  d z ie s ię c iu  ty s ię c y  w y b r a ­
n y c h  „ p r o le ta r iu s z y " ,  p o d c z a s  g d y  m a s y  p o  d a w n e m u  c ie r p ią  g łó d  
i nędzę .

Z a  to  r  rz ą d z a  s ię  d la  n ic h  co p e w ie n  c z a s  d e f i la d y  i m a s ó w k i, n a  
k tó r y c h  o b o w ią z u ją c e m  u c z u c ie m  j e s t  ra d o ś ć . W  m y ś l te-: r e c e p ty  
u r z ą d z o n o  i te g o  ro k u  u ro c z y s to ś c i p ie rw s z o m a jo w e , k tó re  o d b y ły  s ię  
w  c a łe j  R o s j i  p rz y  o g ro m n y m  a p a r a c i e  p ro p a g a n d o w y m . W  M o sk w ie  
w z ię li w  n ic h  u d z ia ł  c z ło n k o w ie  r z ą d u  
i p a r t j i  z „ k o c h a n y m  w o d zem  n a ro d u "
S ta l in e m  n a  cze le , k tó r y  o b e c n ie  p o z u je  
n a  d o b ro t l iw e g o  i z a w sz e  u ś m ie c h n ię te ­
go  o jc a . D ru g im  z k o le i c z ło w ie k ie m , 
c ie s z ą c y m  s ię  n a jw ię k s z ą  p o p u la r n o ­
ś c ią  w  S o w ie ta c h  j e s t  m a rs z . W o ro sz y -  
lo w , t r z e c im  p rz e d s ta w ic ie l  so w ie tó w  
lu d o w y c h  k o m is a r z y  M oło.tow , c z w a r ­
ty m  p r z e d s ta w ic ie l  c e n tr a ln e g o  W y k o ­
n a w c z e g o  K o m ite tu  tow . K a l in in ,  d a ­
le j  k o m is a rz  c ię ż k ie g o  p rz e m y s łu , 
u z b r a j a ją c y  i m o to ry z u ją e y  s o w ie c k ą  
a r m ję  to w a rz y s z  O rd d ż o n in k id z e  i k o ­
m is a r z  k o m u n ik a c j i  to w a rz y s z  K a g a -  
now icz .

M o sk ie w sk i C z e rw o n y  P la c ,  ś w ia d e k  
ty lu  h is to ry c z n y c h  k rw a w y c h  scen , od 
c z a su  I w a n a  G ro ź n e g o , a ż  do  k rw a w e j 
r e w o lu c j i  z 1917 r. p r z e p e łn i ł  s ię  t łu m e m  
s p ę d z o n y c h  z c a łe g o  k r a j u  w idzów , 
św ia d k ó w  o lb rz y m ie g o  p o c h o d u , b ę d ą ­
c eg o  p rz e g lą d e m  z b ro jn y c h  s i ł  S o w ie ­
tó w . T y s ią c e  czo łg ó w  r o z m a i ty c h  k a ­
lib ró w , b a t e r j e  z m o to ry z o w a n y c h  c ię ż ­
k ic h  d z ia ł , o ra z  p o lo w y c h  re f le k to ró w  
p r z e m a s z e ro w a ły  u l ic a m i M o s k w y ,  
a  n a d  g ło w a m i u n o s i ły  s ię  d z ie s ią tk i  
e s k a d r  b o m b a rd o w y c h .

P rz e z  c a ły  c z a s  d e f i la d y  S ta l in  u ś m ie ­
c h a ł  s ie . U ś m ie c h a l i  s ię  ta k ż e  i in n i ,  bo  
u rz ę d o w o  b y ła  n a k a z a n a  ra d o ś ć . A le  
c zy  śm ie c h  p o ja w ia  s ię  ta k ż e  n a  tw a ­
r z y  p rz e c ię tn e g o  o b y w a te la  so w ie c k ie ­
go , ż y ją c e g o  w śró d  c ią g ły c h  b ra k ó w  
w  z g n iłe j  a tm o s fe r z e  p o l i c y jn e j ,  w  to  
w ą tp ić  m o ż n a . m d d .

Demonstracje pierwszomajowe na p la­
cu Czerwonym w Moskwie.

Foł. Int. Press Phoło Service» Warszawa.

Spędzajmy beztrosko 
wolne chwile  
na powietrzu i słońcu

Dziewczęta w pochodzie pierwszo­
majowym w Moskwie.Fot. International Press Photo Service — Warszawa.

&WNIVEI
Nie narażajmy lekkomyślnie skóry naszej na 
zbyt intensywne działanie wiosennego słońca. 
Skóra nasza, wydelikacona odzieżą zimową, 
jest nadzwyczaj wrażliwa i wymaga dlatego 
szczególnie troskliwej pielęgnacji. Skóra pie­
lęgnowana kremem lub olejkiem NIVEA nie 
wysusza się tak łatwo na słońcu i powietrzu, 

lecz pozostaje delikatna, elastyczna i młodzieńczo świeża. NIVEA  
zawiera Euceryt, dzięki czemu wnika łatwo w głąb skóry, uzupeł­
nia naturalny tłuszcz skóry ludzkiej i chroni nas temsamem przed 
bolesnem oparzeniem słonecznem. Pozatem . . .  N I V E A ułatwia 
i przyspiesza opalenie cery na cudny brqz.
Uwaga przed naśladownictwami !
Do nabycia tylko w oryginalnych opakowaniach

Krem N IV EA  p o  c e n ie  zł 0 ,4 0  — 2 ,6 0  O lejek N I V E A  zł 1,— — 3 ,50

P E B E C  O  S p ó łk a  A k c y jn a  w  P o zn a n iu



Pancernik angielski „Enterprise", który 
przyw iózł negusa z Dżibuti do H ajfy  

w Palestynie.
Wide-World Phołos, Londyn.

Księżniczka abisyńska Asfa Yilma, żona oficera 
angielskiego, przygotowuje w Londynie pałac, 

w którym zamieszka negus.
Wide-World Phołos, Londyn.

B. cesarz abisyński Haile Selassie, 
przebywa obecnie w Jerozolimie.

Atlantic-Photo, Berlin.

C e s a r z  A b i s y n j i  H a i l e  S e la s s ie  s a m  p r z y p i e c z ę to ­
w a ł  s w ó j lo s , d e z e r t e r u j ą c  z p o la  w a lk i  i u d a j ą c  s ie  
d o  D ż ib u t i  p o d  o p ie k e  w ła d z  f r a n c u s k ic h ,  a  n a s t ę p n ie  
a n g ie l s k i c h ,  k t ó r e  p r z e w io z ły  g o  n a  p a n c e r n i k u  „ E n ­
t e r p r i s e "  d o  P a l e s t y n y .  P o r z u c i w s z y  b o w ie m  w ła s n y  
k r a j  i a r m j e ,  n e g u s  t e m s a m e m  u z n a ł ,  ż e  d a l s z a  o b r o n a  
A b i s y n j i  j e s t  b e z c e lo w a .

O p i n j a  p u b l i c z n a  c a łe g o  ś w i a t a  p r z y j ę ł a  d e z e r c j e  
n e g u s a  z  n i e s m a k ie m ,  b o  k a p i t a n o w i  n i e  w o ln o  u c i e ­
k a ć  z t o n ą c e g o  o k r ę t u ,  w  A b i s y n j i  z a ś  o s ą d z o n o  te n  
k r o k  j a k o  z d r a d ę .  B o h a t e r s k i  o b r o ń c a  O g a d e n u ,  r a s  
S e y u m , o to c z o n y  z e  w s z y s tk ic h  s t r o n  p r z e z  W ło ­
c h ó w , w s ia d ł  n a 1 b ia ł e g o  k o n ia ,  u d a ł  s i e  d o  g e n e r a ł a

M a r a v i g l i a  i  z ła m a w s z y  p r z e d  n im  s w ą  s z a b le ,  z a ­
w o ła ł :  O d d a je  s i e  w  w a s z e  r e c e ,  b o  n e g u s  z d r a d z i ł  
k r a j !

I n n i  w o d z o w ie  p o s z l i  t a k ż e  w  je g o  ś l a d y .  P o z o s t a ły  
ty l k o  b a n d y  r o z b ó jn ik ó w , k tó r e  z a o p a t r z y w s z y  s ie  
o b f ic ie  w  b r o ń ,  g r a b i ą ,  g d z ie  s ie  d a  i  s i e j ą  z a m ę t .

N e g u s  p r z e b y w a  o b e c n ie  w  J e r o z o l im ie ,  g d z ie  z o ­
s t a ł  z  n a le ż n e m i  h o n o r a m i  p o w i t a n y  p r z e z  m n ic h ó w  
k o p ty j s k i c h ,  o s i a d ły c h  o d d a w n a  p r z y  B a z y l i c e  G ro b u  
C h r y s t u s a .  N ie b a w e m  z a m i e r z a  o n  u d a ć  s ie  d o  L o n ­
d y n u ,  g d z ie  k s i ę ż n ic z k a  A s f a  Y i lm a ,  z  p o c h o d z e n ia  
A b i s y n k a ,  p r z y g o t o w a ł a  d l a  n ie g o  a p a r t a m e n t y ,  
a  n a s t ę p n i e  d o  G e n e w y , a b y  b r o n i ć  t a m  s w e j  p r z e ­
g r a n e j  s p r a w y .

Mnisi abisyńscy z  klasztoru przy bazylice 
Grobu Chrystusa w Jerozolimie. Scherl.

A można było tego 
uniknąć?

Ból zębów jest przeważnie następstwem nie­
regularnej lub niewłaściwej ich p ie lę g n a c ji. 
Zęby tylko wtedy będq zdrowe i piękne, je­
żeli przy czyszczeniu usuwane będq resztki 
jedzenia, sprzyjajqce powstawaniu bakteryj. 
Czyszczenie zębów Kalodontem—oto właściwy 
sposób ich pielęgnacji. Łagodna piana czyści 
gruntownie zęby, d e likatna  p a s ła  p o le ru je  
emalję, a Sulforicinoleat skutecznie zw alcza  
kamień nazębny i zapobiega jego tworzeniu się.

U w aga! W ypróbu jcie  now y e lik s ir  Kalodont, o szc z ę d ­
ny w użyciu , sko n cen tro w an y, o w ybitnych w łasn o ­
śc ia c h  an łyse p tyczn ych . Duży flakon z ł. 3 .—

(KALODONT



Aparat minjahirowy
o niedościgłej precyzji. 
Najwyższa s p r a wn oś ć ,  
idealna szybkość pracy. 

Bezpłatne katalogi na 
żędanie.

Odpowiednio zastosowane prepara­
ty kosmetyczne dopom agają kobiecie 
do osiągnięcia pięknej cery. Nadm iar 
kosmetyków szkodzi cerze. Racjonal­
ny wybór środków jest warunkiem  
właściwej pielęgnacji, którą uwzglę­
dnia metoda M A R Y  M A Y E R  -

Atelier Mary Mayer Warszawa, Królewska 2.

E R N S T  L E I T Z  -  W E T Z L A R
Jen. Repr.t Warszawa, Chmielna 47 a.
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Z A W O D Y  P Ł Y W A C K I E  
DRUŻYN AKADEMICKICH 

WARSZAWA- 
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N I E M A  P I E G  O  W
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może sobie powiedzieć Pani, nie 
dopuszczając do występowania 
piegów na wiosnę. Zapobiega 
lej szpecącej dolegliwości cery 

i usuwa piegi

Ł u p ie ż  —  to  n ie o m y ln y  
z n a k  n i e w ła ś c iw e j  p i e l ę g n a ­
c j i  w ło s ó w .  G ro ź n y  t e n  o - 
b j a w  d o w o d z i ,  ż e  s k ó r a  g ło ­
w y  n ie  d z i a ł a  n a le ż y c ie ,  
w s k u t e k  c z e g o  w ło s y  z a c z y ­
n a j ą  w y p a d a ć .  N a le ż y  w i < 
te m u  z a p o b ie c ,  s t o s u j ą c  n a ­
ty c h m ia s t  T r i l y s in :

Ł u p i e ż  z n i k a

W y p a d a n i e  w ło s ó w  j e s t  
n ie b e z p ie c z e ń s tw e m ,  k t ó r e  
p r z e w a ż n ie  z a p ó ź n o  s ię  r o z ­
p o z n a j e .  P o m ó c  w ło s o m  n a ­
le ż y  p r z e z  d o p r o w a d z e n ie  
k o m ó r k o m  w ło s o w y m  w ł a ­
ś c iw y c h  s k ł a d n i k ó w  o d ż y w ­
c z y c h ,  n ie z b ę d n y c h  d la  n o r ­
m a ln e g o  r o z w o ju .  Z a w a r t e  s ą  
o n e  w  p r e p a r a c i e  T r i l y s in :

Wypadanie włosów ustaje

T r i ly s in  c h r o n i  w ło s y  p r z e d  
w s z e łk ie m i  u j c m n e m i  c z y n n i k a ­
m i,  a le  t r z e b a  s to s o w a ć  g o  m o ­
ż l iw ie  n a w c z e ś n ie j .  P r z e z  r e g u ­
l a r n ą  p i e lę g n a c ję  w ło s ó w  T r i ly -  
s in e m  p r z y w r ó c ić  m o ż n a  p i e r ­
w o tn y  z d r o w y  s t a n  i u t r z y m a ć  
n a t u r a l n e  w a r u n k i  d l a  r o z w o ju  
z d r o w y c h  w ło s ó w :

W łosy odrastają

Start do biegu na 4 X  200 m.
Atlantic-Photo, Berlin.

W B e r l in ie  o d b y ł s ię  M ię d z y n a ro ­
dow y  M ecz P ły w a c k i  p o m ię d z y  r e ­
p re z e n ta c ja m i a .k ad em ick iern i W a r ­
szaw y  i B e r l in a ,  k tó ry  z g ro m a d z ił  
na s ta r c i e  c zo ło w y ch  p o ls k ic h  z a ­
w o d n ik ó w  w  o s o b a c h : K a r l ic z k a ,  B o ­
c h e ń s k ie g o  i td .  .W arsza w ie  n a o g ó l 
s p r z y ja ło  szczęśc ie , g d y ż  p o b iła  B e r ­
l in  w s z ta fe c ie  4X300 m  i  w s z ta fe c ie  
3X100 m , o ra z  w  m eczu  p i łk i  w o d n e j 
(6:5). P o  z aw o d a c h  n a s i  z aw o d n ic y  
p rz e m a w ia l i  po p o ls k u  p rz e z  ra d  jo  
b e r l iń s k ie .

Zwycięska d r u ż y n a  warszawska 
w składzie: Gurnkowski, Karpiński, 
M akowski i Zubowicz, która w y­
grała w sztafecie 4 X  200 w czasie 

10:26 sek., bijąc rekord Polski.
Atlantic-Photo, Berlin
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Przedstawicielstwo  
D/H. JERZY SZWARC Spadk.
W ARSZAW A, Plac N apoleona 9.

a a u J a H t t e
k u la n ia

potwierdziły bez zastrzeżeń pro­
filaktyczne działanie O D O  L U. 
O D O L  jest więc uznany jako śro­
dek ontyseptyczny i bakteriobójczy.^ 
Kto słosule O D O L  do codzien-' 
nogo pielęgnow ania jam y ustnej, 
chroni swe zdrow ie, toteż opinja 
się utarła,
Ż E  O D O L  TO Z D R O W I E  
Z Ę B Ó W.  U S T  I G A R D Ł A !

iintiim tiH iiiiliiim iluiim iim m iim m m iim iiiiiiiiim iir
oznacza ODOL Bardziej jeszcze udoskonalony; jago działanie antyseptyczne zostało w wysokim stopniu spotęgowane. Badania Bakteriologiczne i- kliniczne wykazały przewagę OPOLU pod względem własności bakteriobójczych.



Grupa przedstaw icie li w ładz p rze d  K atedrą w aw elską . W idoczni od  lew e j: prezes Sądu Apel. dr Pary- 
lew icz, w oj. krak . p łk . G noiński, gen. Mond, podsekr. stanu dr G rzybow ski, ja k o  przedstaw icie l Rządu, 
w iceprem jer inż. K w ia tk o w sk i, ja k o  p rzedstaw icie l P. P rezydenta  R. P., w icew ojew oda  dr M a łaszyński 
i wiceminister Spraw W ojsk. gen. S ław oj-Składkow ski, ja k o  przedstaw icie l Gen. Insp. S ił  Zbrojnych.

P oczty  sztandarow e organizacyj Przysposobienia W ojskow ego w  drodze na W awel.Ż ałobny w erbel.

Drużyny harcerskie, zgromadzone na Błoniach 
w  czasie nabożeństwa żałobnego.

ł J  u ż  w  p r z e d d z ie ń  p i e r w s z e j  r o c z n ic y  z g o n u  M a r ­
s z a l k a  c a ły  K r a k ó w  o d ś w ię tn ie  p r z y s t r o j o n o  w e  f l a g i  
n a r o d o w e ,  s p o w i te  k i r e m .  P r a w i e  w e  w s z y s tk ic h  s k l e ­
p a c h ,  w  o k n a c h  w y s ta w o w y c h ,  p o u s t a w i a n o  p o r t r e t y  
M a r s z a łk a ,  a lb o  o b r a z y  p r z e d s t a w i a j ą c e  m o m e n ty  w a ­
ż n ie j s z e  z  J e g o  ż y c ia .

D n i a  12 b . m . m i a s t o  z a r o i ło  s ię  o d  p r z y j e z d n y c h ,  
k tó r z y  p r z y b y l i  d o  K r a k o w a ,  a b y  w z ią ć  u d z ia ł  w  ż a ­
ło b n y c h  u r o c z y s to ś c i a c h .  O d  w c z e s n e g o  r a n k a  z d ą ż a ły  
n a  B ło n i a  o d d z ia ły  w o js k o w e , m ło d z ie ż  s z k o ln a ,  o r g a ­
n iz a c je  i d e le g a c je ,  o r a z  t ł u m y  p u b l ic z n o ś c i ,  u d a j ą c  s ie  
n a  n a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e .

P o  n a b o ż e ń s tw ie  r u s z y ł  p o c h ó d  n a  W a w e l ,  p r z e c i ą ­
g a j ą c  g łó w n e m i u l i c a m i  ś r ó d m ie ś c ia .  O tw ie r a ł y  g o  
d r u ż y n y  m ę s k ie  i ż e ń s k ie  h a r c e r s t w a ,  p o c z e m  s z ły  
s z k o ły  k r a k o w s k i e  i g r u p a  p r z e d s t a w ic i e l i  w ła d z  z w i- 
c e p r e m je r e m  in ż . K w ia tk o w s k im ,  j a k o  p r z e d s t a w ic i e ­
le m  P .  P r e z y d e n t a  R . P . ,  p o d s e k r e t a r z e m  s t a n u  d r e m  
G rz y b o w s k im ,  j a k o  p r z e d s ta w ic i e le m  R z ą d u  i  w ic e m i n i ­
s t r e m  d r e m  S ła w o j- S k ła d k o w s k im ,  j a k o  p r z e d s t a w ic i e ­
le m  G e n e r a ln e g o  I n s p e k t o r a t u  S i ł  Z b r o jn y c h .

G łó w n y  t r z o n  p o c h o d u  s t a n o w i ł y  o d d z ia ł y  w o js k o w e  
w s z y s tk ic h  g a tu n k ó w  b r o n i .  N a  c z e le  ic h  k r o c z y ł a  o r ­
k i e s t r a  w o js k o w a  20 p. p . o r a z  p o c z ty  s z t a n d a r o w e .

Wymarsz Strzelców Pod­
halańskich na defiladę.

WtxyiU.it zdjęcia 
Ag. Foł. „Śuiiałowidu.

O k o ło  p o ł u d n i a  p r z e d s ta w ic i e le  R z ą d u  
i w ła d z  u s t a w i l i  s i ę  p r z e d  w e jś c ie m  d o  K a t e ­
d r y ,  a  n a s t ę p n i e  p r z y  o d g ło s ie  w e r b la  p r z y j ę l i  
d e f i l a d ę .

T u ż  p r z e d  1 3 - tą  g o d z in ą  p r z e d s ta w ic i e le  
w ła d z  z e sz li p r z y  d ź w ię k a c h  H y m n u  N a r o d o ­
w e g o  d o  k r y p t y ,  a b y  z ło ż y ć  h o łd  c ie n io m  
M a r s z a łk a .

P u n k t u a l n i e  o  g o d z . 1 3 -te j s a l w a  a r m a t n i a  
o b w ie ś c i ła  p o c z ą t e k  t r z y m i n u to w e g o  m i l ­
c z e n ia .

M ia s to  z a m a r ło  w  b e z r u c h u ,  ty l k o  n a  z e g a ­
rz e  d z ie jó w  p r z e s u n ę ła  s ię  w s k a z ó w k a , z n a ­

c z ą c  ś l a d  je s z c z e  j e d n e j  g o d z in y ,  k t ó r a  z a p a ­
d ł a  s i ę  w  w ie c z n o ś ć .

P o p o łu d n i u  o lb r z y m i  t ł u m  p o s p ie s z y ł  n a  
S o w in ie c ,  a b y  p r z y c z y n i ć  s ię  d o  b u d o w y  k o p ­
c a  M a r s z a łk a .  R o b o ty  n a  k o p c u  s ą  w  p e łn y m  
to k u ,  a  k i e r o w n ic tw o  b u d o w y  d o k ł a d a  s t a r a ń ,  
a b y  k o p ie c  b y ł  n a j p r ę d z e j  g o tó w .

W ie c z o re m  o d b y ły  s i ę  a k a d e m j a  ż a ło b n a  
Z w ią z k u  L e g jo n i s tó w  w  S t a r y m  T e a t r z e ,  o r a z  
u r o c z y s te  p r z e d s t a w ie n i e  w  T e a t r z e  M ie j s k im  
im . J .  S ło w a c k ie g o .

O  g o d z . 20.45 t. j .  w  g o d z in ie  ś m ie r c i  M a r ­
s z a łk a ,  a r t y l e r j a  u s t a w i o n a  n a d  W is łą ,  o d ­
d a ł a  101 s t r z a łó w .

Krakowska Słraż Pożarna w pochodzie na Wawel.

m a m



M A T K A
/ S E R C E  S Y N K

K ro  M G > G A C  WYBRAĆ.WYBUAt Z A M IA S T  DOMI 
C 7 N M / D O  MA SKAŁACH O R I  A  NIECHM U M I E  
S f> A C  G D Y  ZRENIICE CZERWONE OD GSOMU 

f S I  Y C H A . C  J F K  SZATANÓW W SOSI N S7.UMIE

M A T K A  I S E R C E  SYNA.

Kondukt pogrzebowy mija Ostrą Bramę.
Ag. Fot. ,światowid"

U r o c z y s t o ś e i  ż a ło b n e  w W iln ie , w  p ie r w s z ą  ro c z n ic ę  
z g o n u  M a r s z a łk a  ro z p o c z ę ły  s ię  d n ia  11 m a j a  b. r .  o tw a r ­
c ie m  w y s ta w y  w  B ib l jo te c e  U n iw . :3. B. p o d  n a z w ą  „ M a r ­
s z a łe k  a  W iln o “.

W ie c z o re m  c a łe  m ia s to  b y ło  i lu m in o w a n e , a  u l i c a m i  p r z e ­
c ią g a ł  ż a ło b n y  c a p s t r z y k .  O  g o d z . 8.45 w ie c z ó r  p r z e n ie ­
s io n o  t r u m n ę  z p r o c h a m i M a tk i  M a r s z a łk a  z p o d z ie m n e g o  
k o ś c io ła  św . T e re s y  d o  n a w y  g łó w n e j.  .

W  ty m  m o m e n c ie  s to ją c a  p rz e d  k o śc io łe m  k o m p a n ja  
1-go p u łk u  L e g jo n ó w  s p r e z e n to w a ła  b ro ń  i o d d a ła  h o n o ry  
w o jsk o w e . P rz e z  c a łą  n o c  k o śc ió ł św . T e re s y  o ś w ie t lo n y  
b y ł  r e f le k to r a m i ,  a  t ł u m y  s n u ły  s ię  p o  u lic a c h , p o m im o  
n ie p o g o d y .

R a n k ie m  d n ia  n a s tę p n e g o  w y d o b y to  u r n ę  z s e rc e m  M a r ­
s z a łk a  z n is z y  w in u r a c h  k o ś c io ła  św . T e r e s y  i  u s ta w io n o  
p rz e d  t r u m n ą  M a tk i ,  p o czem  o d p ra w io n o  u r o c z y s te  n a ­
b o ż e ń s tw o , w  k tó r e m  w z ię ła  u d z ia ł  P .  M a r s z a łk o w a  P i ł ­
s u d s k a  z c ó rk a m i o ra z  n a jw y ż s i  d y g n i t a r z e  p a ń s tw o w i 
z P . P r e z y d e n te m  R . P . i z G en . I n s p .  S i ł  Z b r o jn y c h  R y - 
d z e m -Ś m ig ły m  n a  cze le .

P o  n a b o ż e ń s tw ie  u f o r m o w a ł  s ię  p o c h ó d  ż a ło b n y , k tó r y  
to w a rz y s z y ł  t r u m n ie  M a tk i ,  w ie z io n e j n a  la w e c ie  a r m a t  
n ie j  i s e r c u  M a r s z a łk a .  W z d łu ż  t r a s y  p o c h o d u  tw o rz y ło  
s z p a le r  w o js k o  i o rg a n iz a c je .

Jeneralna Reprezentacja:
Dom Techn.-Handl. J. Segałowicz, W arszaw a, Moniuszki 2
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P. Prezydent Ii. P. wygłasza przemówienie na cmentarzu 
na Rossie. Pierwszy od praw ej Gen. Insp. Sił Zbrojnych 
gen. Rydz-Sm igły. obok gen. Sosnhowski, marsz. Car, 

premjer Kościałkowski i marsz. Senatu Prystor.
Ag. Fot. „Światowid".

Mauzoleum na Rossie, w którem  1 
spoczęły zw łoki M atki M arszałka -  

i Jego serce.
Foł. L. Siemaszko, Wilno.

N a  p la c u  T e a t r a ln y m  u s t a ­
w io n a  b y ła  w ie lk a  t r y b u n a  
d la  lu d n o ś c i  m ie js k ie j ,  a  n a  u l. 
M ic k ie w ic z a  u  w y lo tu  W ile ń  
s k i e j  d la  w ło ś c ia n , k tó r z y  z ja -  
w il i  s ię  W b a r w n y c h  s t r o ja c h  ^  
lu d o w y c h .

N a  c m e n ta r z u  n a  R o ss ie , po  
o d p r a w ie n iu  m o d łó w , P .  P r e ­
z y d e n t  R . P . w y g ło s i ł  p rz e m ó ­
w ie n ie . W  c h w ili  s k ł a d a n ia  
t r u m n y  i u r n y  z s e rc e m  do 
m a u z o le u m , b a t e r j e  u s ta w io n e  
n a  p o d m ie js k ic h  w z g ó rz a c h  
o d d a ły  101 s t rz a łó w .

i

Ogólny widok cmentarza na Rossie w Wilnie.
Foł. L. Siemaszko, Wilno.

Lektyka z sercem Marszał­
ka na cmentarzu na Ros­
sie. Obok lektyki stoi Gen. 
Insp. S ił Zbrójnych gen. 
R ydz-Sm igły i gen. Sosn­
howski, oraz rodzina M ar­
szałka. Ag. Fot. „Światowid"

W  te j  c h w il i ,  n a  
z n a k  d a n y  p rz e z  R a  
d jo , z a m a r ł  r u c h  w  c a ­
łe j  P o ls c e , n a  p r z e ­
c ią g  tr z e c h  m in u t .  — 
P rz e c h o d n ie  z a ś  p r z y ­
s ta n ę l i ,  o d k r y w a ją c  
g ło w y  i o d d a ją c  s ię  
p o s ę p n e j  z a d u m ie .

W iln o  p rz e ż y ło  sw ó j 
w ie lk i  d z ie ń , d u m iie , 
że m a  n a  w ie k i s e rc e  
M a r s z a łk a ,  p ro c h y  J e ­
g o  M a tk i  i p r o s te  
k rz y ż e  ż o łn ie rz y k ó w , 
k tó r z y  w o k ó ł sw e g o  
W o d z a  s p o c z y w a ją  n a  
c m e n ta r z u  n a  R o ss ie .

D u ż y  f o r m a t
czy

m a ła  k a m e ra ?
Obie zalety posiada SUPER 
IKONTA 6X6, kam era na bło­
ny zw ojowe dla wybrednego 
zaw odow ca i am ato ra . SUPER 
IKONTA 6X6 jednoczy korzy­
ści system u kam er m ałoobraz­
kow ych z zaletam i dużego 
form atu . N awet najjaśniejszy 
Tessar Zeissa 1:2,8 jest w  niej 
sprzężony z patentow anym  
odległościom ierzem  klinow ym  
i la su je  ostro  p rzy  pełnym  
otw orze. Podw ójne zdjęcia s;j 
wykluczone. P rosim y p rzeko ­
nać sie o zaletach  SUPER 
IKONTY 6X6 w  składzie przy- 
borów  fotograficznych.
T rzy  czynniki zapew niaja  m i­
strzow skie  zdjęcia: 
kam era Zeiss, Ikon. objektyW 
Zeissa i błona Zeiss. Ikon.



I  NAD MORZA MARTWEGO

W skutek wielkiej zawartości soli, woda w Morzu Martwem je st tak gęsta, że niesposób w niej
zatonąć. Orient Preaa Photo, Tel-Ąvixv.

Posterunek policyjny nad Morzem Martwem.
Delius — Paris.

P usrte, d z ik ie  i  o d lu d n e  je s z c z e  d o n ie d a w n a  o k o ­
l ic e  M o rz a  M a r tw e g o  w  P a le s ty n i e  s t a ły  s ic  o b e c ­
n ie  te r e n e m  e k s p a n z j i  m ię d z y n a ro d o w e g o  k a p i t a ­
łu , k tó r y  z n a la z ł  t u  id e a ln e  w a r u n k i  p o d  ro z w ó j 
p r z e m y s łu  c h e m ic z n e g o . Niaid M o rzem  M a r tw e m  
p o b u d o w a n o  ta ltó e  d o m y  k ą p ie lo w e , s tw ie r d z iw ­
szy , że  w o d a  z te g o  M o rz a  p o s ia d a  w ła s n o ś c i le c z ­
n icze . P rz y p u s z c z a  s ię  ta k ż e , że  w  ]>obliżu M o rza  
M a r tw e g o  n a t r a f i  s ię  n a  ro p ę . P r ó b n e  w ie rc e n ia  
n a  ty m  te r e n ie  s ą  ju ż  w  to k u .

-N a p o s ie d z e n iu -  d e le g a tó w  W y d z ia łu  w y b ra n o  
r e k to re m  u n iw e r s y te tu  im . J .  P i ł s u d s k ie g o  w  W a r ­
szaw ie , d z ie k a n a  W y d z ia łu  h u m a n is ty c z n e g o  p ro f .  
W ło d z im ie rz a  A n to n ie w ic z a , n a le ż ą c e g o  do  n a j ­
z n a k o m its z y c h  p r e h i s to r y k ó w  p o ls k ic h . P r o f .  A n ­
to n ie w ic z  p o ło ż y ł d u ż e  z a s łu g i ,  j a k o  k ie r o w n ik  
U n iw e rs y te c k ie g o  Z a k ła d u  A r c h e o lo g j i  p r z e d h i ­
s to ry c z n e j i  d y r e k t o r  M u z e u m  A rc h e o lo g ic z n e g o  
w W a rs z a w ie .

SK'Mi m c l ,



m f l G I S T E R  U J O L S K I GRAJ „DIEKNY“ 
CYGANIE! LESZN I CERA

H A B A N I T A  
N  A  M  I C  O  
C A L E N D A L  
L A  V  A  N  D E
d e  B o n n e  M a m a n

W arszawa, Złota 14.

O so b liw o ś c ią  k a w ia r ń  i r e s ta u ra c y .i  w  B u d a p e s z c ie  s ą  k a p e le  c y g a ń s k ie ,  
z k tó r y c h  W ą g r y  s ły n ą .  C y g a n ie  g r a j ą  t a k  p ią k n ie , że p o t r a f i ą  w z ru s z y ć  
do  łez. Z a z w y c z a j p ie r w s z y  s k r z y p e k ,  c z y li  t. zw . p r y m a s ,  w y ró ż n ia  le p ­
sz y c h  g o śc i w  te n  sp o só b , że  g r a  p r z y  ic h  s to l ik a c h ,  n a c h y la ją c  s ią  n a d  
u c h e m  p ią k n y c h  p a ń . T a k i  c y g a n -w ir tu o z  n ie z a w s z e  j e s t  p ią k n y  i c z a r u ­
ją c y ,  a le  c z a se m  b r z y d k i  i g r u b y ,  j a k  to  w id a ć  n a  z d ją c iu , k tó r e  p r z e d s ta ­
w ia  k r ó l a  s k r z y p k ó w  c y g a ń s k ic h  E m m e r ic h a  M a g y a r i ‘ego .Wiat World Phołos, Londyn.

W ytw órn ia :

(/h ttp L e tu K T  
& d e ^ e n l i  
ó u b ie l /n & L e  

o o cL y ia ó h u i
o t&

U r  O D Ę  
K O B I E C Ą
u z u p  e ł n  i a j q 
p r a w d z i w e  
w ody kw iaiow e:

Kto zna m ękę bezsenności 
ten wie, że często pozba­
w iają  n as snu  zmęczone 
i w yczerpane nerw y.
Zioła M agistra W olskiego
o ch ro n n y m  „ P A S IV E R O S A "  
zaw ierające P a s s i f l o r ę  
(Kwiat Męki Pańskiej), ro­
ślinę o w łasnościach  u sp a ­
kajających, koją wzburzone 
i zmęczone nerw y, łagodzą 
ich n iedom agan ia  jak ner­
wicę serca, bóle i zaw roty 
głowy, uczucie niepokoju 
oraz sprow adzają  krzepią­
cy. na tu ra lny  sen, nie po­
w odując przyzw yczajenia.

UNOWOCZEŚNIENIE  
TABORU  

S A M O L O T O W E G O

Polskich Linij Lotniczych

Po w p ro w a d z e n iu  n a  p o ls k ie  s z la k i k o m u n ik a c j i  p o w ie trz ­
n e j s z y b k ic h  sam o lo tó w  n o w o c ze sn y ch , s t a r e  s a m o lo ty  je d ­
n o s iln ik o w e  z o s ta ły  z l in j i  w y c o fa n e . Z m a sz y n  ty c h  s a m o ­
lo ty  ty p u  F O K K E R  i P . W . S . u ż y w a n e  s ą  w d a lsz y m
c ią g u  do ró ż n y c h  celów  (do lo tó w  o k rę ż n y c h , do z d ję ć  ae ro -
fo to g r a m e tr y c z n y c h  i t .  p .) a p o z o s ta ły  je d y n ie  b e z u ż y te c z ­
ne p ła to w c e  (9 sz tu k )  ty p u  J U N K E R S , p o c h o d zą c e  je szcze  
z la t  1922—1928. S a m o lo ty  te , m ie szc ząc e  ty lk o  po 4-ch p a s a ­
żeró w  r o z w i ja ły  szy b k o ść  z a le d w ie  150 km ./'godz. i  w y m a g a ły  
g ru n to w n e g o  i b a rd z o  k o sz to w n eg o  re m o n tu .

N ie  m a ją c  d la  n ic h  p rz e z n a c z e n ia  P . L . L . „L O T “  o d d a ły  
je  f a b ry c e  w ro z ra c h u n k u  za sa m o lo t n o w o czesn y  w ie lo s il-  
n ik o w y  D z ięk i te j  t r a n s a k c j i  l in jo w y  ta b o r  P. L . L. „L O T ’*, 
s k ła d a ją c y  s ie  z D O U G L A SÓ W , L O C K H E E D Ó W  i F O K K E - 
RÓW  p o w ię k sz y  s ie  o je szc ze  je d n ą  n o w o czesn ą  m a sz y n ę , 
ro z w i ja ją c ą  szy b k o ść  do  280 km ./g o d z . B ed z ie  to  p ła to w ie c  
c a łk o w ic ie  m e ta lo w y  ty p u  J U N K E R S  J u  52 o t rz e c h  s i ln i ­
k a ch . P o s ia d a  on d w ie  k a ju ty  p a s a ż e r s k ie  ( je d n a  n a  U 
osób  — p rz e d z ia ł  d la  n ie p a lą c y c h ,  d ru g a , n a  4 o so b y  — p rz e ­
d z ia ł d la  p a lą c y c h )  i n a d e jd z ie  do  P o lsk i w  je s ie n i b. r.

S t a r e  s a m o lo ty  ty p u  J U N K E R S  o d d a n e  z o s ta ły  fa b ry c e ,  
g d z ie  p o d d a n e  są  g ru n to w n e m u  re m o n to w i i  z a m ia n ie  s i l ­
n ik ó w . P ó ź n ie j  p rz e k a z a n e  one  z o s ta n ą  sizefow i M isja  K a to ­
l ic k ie j  w K a n a d z ie  ks. S z u ld e  i b ę d ą  u ż y w a n e  do  celów  
k o m u n ik a c y jn y c h  i d o s ta r c z a n ia  ży w n o śc i (b ęd z ie  o n a  z ru - 
c a n a  z sam o lo tó w ) lu d n o ś c i o k o lic  n ie d o s tę p n y c h  lu b  t ru d n o  
d o s tę p n y c h .

znikają przez zastosowanie 
KREMU I MYDŁA ©

Wszelkie plamy, pryszcze i nieczystości skóry 
ustępują miejsca delikatnej, świeżej i zdrowej cerze.
W y t w ó r c a :  A p t. D r a n c z  i Ska,  Bi e l sko



N A J M O D N I E J S Z A  S Z K O Ł A  E U R O P Y
Reportaż ze szkoły Suresnes w Paryżu.

F r a n c j a  n a le ż y  do ty c h  
k ra jó w , k tó r e  w  t ro s c e  
o p rz y s z ło ś ć  i sz czę śc ie  
sw e j d z ia tw y  p o c z y n iły  
n a jw ię k s z e  p  o s tę p y  T a  
t r o s k a  u w y d a tn ia  s ie  d o ­
b i tn ie  w  k a ż d e j d z ie d z in ie  
ż y c ia  c o d z ie n n eg o . O  m a ­
ły c h  F r a n c u z a c h  p a m ię ­
t a  k ażd y - W ie lk ie  d z ie n ­
n ik i  i p is m a  i lu s t r o w a n e  
p r z e ś c ig a ją  s ie  w  p o m y ­
s ła c h  r o b ie n ia  n ie s p o ­
d z ia n e k  i u c ie c h  d la  d z ie ­
ci. K in a ,  t e a t r y ,  r a d jo ,  
o rg a n  i zaleje s p o r to w e ,
w ie lk ie  d o m y  to w a ro w e  
s to ją  d z iś  n a  u s łu g a c h  
sz k ó ł f r a n c u s k ic h .  „B e z ­
d z ie tn a "  F r a n c j a  z ro z u ­
m ia ła  d o s k o n a le , że  t y l ­
ko z a in te r e s o w a n ie  s z e ­
ro k ic h  k ó ł sp o łe c z e ń s tw a , 
j a k  i w y d a tn a ,  o f i a r n a  
ponnoo r z ą d u  j e s t  w s t a ­
n ie  ro z w ią z a ć  te n  ż y w o t­
n y  d la  k r a j u  p ro b le m . 
T ro s k a  o d z iec k o  f r a n c u ­
sk ie  id z ie  w  p a rz e  z t r o ­
s k ą  o szk o łę  f r a n c u s k ą .  
S z k o ła  d z is ie js z a , o p a r ta  
n a  d o s k o n a ły m  s y s te m ie  
w y c h o w a w c z y m , m a  u- 
w o ln ić  ty c h  ro d z ic ó w , 
k tó r y m  z a ję c ia  n ie  p o ­
z w a la ją  n a  d o s ta te c z n ą  
o p ie k ą  n a d  ich  m a le ń ­
s tw a m i, od  tr o s k i  w y c h o ­
w y w a n ia  i s t a r a n n e j  p ie -

Każda klasa, każdy oddział 
szkoły Suresnes w Paryżu, 
posiada własny pawilon jako  

izbę szkolną.

ZD JĘCIA FOT. HUDES — 
PARIS.

le ś n e . W  le c ie  ś c ia n y  
k la s  s ą  ro z s u w a n e  i n a ­
u k a  o d b y w a  sią , d z ię k i 
te m u , w  o g ro d z ie , n a  
św ie ż e m  p o w ie tr z u , m ie ­
d z y  d rz e w a m i, p o d  o s ło ­
n ą  d o b ro t l iw y c h  p ro m ie ­
n i s ło n e c z n y c h .

S z e śc iu  le k a r z y  i p ię ­
tn a ś c ie  p ie lę g n ia r e k  c z u ­
w a n a d  z d ro w ie m  d z iec i. 
O so b n y  ro z d z ia ł  s ta n o w i  
w y  c h o w a n ie  fi z y cz  n e.
W y b o ro w e  s i ły  k ie r u ją  
k u l t u r ą  c ie le s n ą  d z ia tw y  
s z k o ln e j.  N a u k a  p ły w a ­
li i a  o d b y w a  s ią  5 ra z y  
w ty g o d n iu  w p ię k n e j  
i n o w o c z e sn e j p ły w a ln i ,  
na  12 k o r ta c h  g r a j ą  w y ­
c h o w a n k o w ie  s z k o ły  w 
te n is a .  P o z a  te rn  n a  te ­
re n ie  s z k o ły  z n a jd u je  s ie  
b ie ż n ia  le k k o a t le ty c z n a  
i te r e n  do g r y  w s ia tk ó w ­
ką, p iłk ę  n o ż n ą  i ru g b y . 
W  le c ie  na  s t u  k a ja k a c h  
i d w u d z ie s tu  ło d z ia c h  
w io s łu je  m ło d z ież  p o  S e ­
k w a n ie , lu b  g r a  w w a te r -  
polo .

P ię k n e m  je s t  ż y c ie  w7 
te j  z a c z a ro w a n e j,  b e z tro ­
s k ie j  k r a in ie .  O p a lo n e , 
t r y s k a ją c e  r a d o ś c ią  o b l i ­
c z a  d z iec i i k r z e p k ie  ich  
p o s ta c ie  ś w ia d c z ą  o tern  
d o b itn ie .

T  N . H u d e s .

W czasie lekcji.

Olbrzymi globus.

czy  n a d  ic h  p o to m s tw e m .
N a  w y n io s łe m  w z g ó ­

rz u , n a  je d n y m  z p a g ó r ­
k ó w , p o ło ż o n y c h  n a d  S e ­
k w a n ą , ta m , g d z ie  r z e k a  
tw o rz y  p ie rw s z e  p ó łk o le  
sw eg o  S, g d z ie  o s ta tn ie  
s z y jo  k o m in ó w 7 f a b r y c z ­
n y c h  u s t ę p u ją  m ie js c a  
z ie le n i łą k  i o g ro d ó w , 
m ie ś c i  s ię  n a jp i ę k n ie j ­
sz a , n a jb a r d z ie j  w s p ó ł­
c z e sn a , h ig je n ie z n a  i r a ­
c jo n a ln a . s z k o ła  E u r o p y :  
s z k o ła  m ie js k a  p a r y s k ie ­
go  p rz e d m ie ś c ia  S u r e s ­
n es .

A rc h ite k c i  i k o n s t r u k ­
to r z y  te j  s z k o ły  p rz e ję c i  
b y l i  j e d n ą  m y ś lą :  d a ć  te j  
szk o ło  n a jw ię c e j  ś w ia t ła ,  
p o w ie t r z a  i s ło ń c a . D la ­
te g o  w s z y s tk ie  p a w ilo n y  
te j  s z k o ły  s k o n s t ru o w a n e  
s ą  ze ś c ia n  ze s z k ła .

W  w ie lk im  o g ro d z ie , 
p r z e ty k a n y m  k w ie c ie m  
i' a le ja m i  d rz e w , u  k tó r e ­
go p o d n ó ż a  w ije  s ię  b łę ­
k i tn a  w s tę g a  S e k w a n y , 
m ie sz c z ą  s ię  p a w ilo n y , 
m a łe  p a ła c y k i ,  j a k  z b a j ­
k i A n d e rso n a i, s k ą p a n e  
w  p ro m ie n ia c h  s ło ń c a .

W  w ie lk im  p a w ilo n ie  
m ie sz c z ą  s ię  s a le  j a d a ln e  
d la  p rz e s z ło  p ię c iu s e t  
d z ie c i, n a  p ła s k ic h  a m e ­
r y k a ń s k ic h  d a c h a c h  p o ­
u s ta w ia n e  s ą  le ż a k i, g d z ie  
o d p o c z y w a  d z ie c ia rn ia  po 
k a ż d y m  p o s i łk u . D ziec i, 
u c z ę sz c z a ją c e  do te j  sz k o ­

ły , z o s ta ją  b o w iem  t u t a j  c a ły  dV.ień i ty lk o  n a  n ie ­
d z ie lę  u d a j ą  s ię  do d o m ó w  ro d z ic ie ls k ic h .  N o ­
w y  cz w o ro b o k  p a w ilo n ó w , to  s a le  s y p ia ln ia n e .  
S ą  to  w ła ś c iw ie  p o d łu ż n e  s z k la n e  w e ra n d y ,  k tó ­
ry c h  o k n a  n a w e t w z im ie  p o z o s ta ją  s t a le  o tw a r te  
n a o śc ie ż . W  w ie lk ie j ,  w y s o k ie j  h a l i  m ie śc i s ię  s a ­
la  g im n a s ty c z n a  i p ły w a ln ia ,  o b o k  s to ją  rz ę d e m  
p o u s ta w ia n e  p ry s z n ic e ,  la m p y  k w a rc o w e , s ło ń c e  
g ó rs k ie ,  d ia t e r m ie  i t. d.

A le  n a jw ię k s z ą  n ie s p o d z ia n k ą  s ą  s a m e  k la s y . 
J e s t  ich  16, a le  k a ż d a  k la s a  p o s ia d a  sw ó j w ła ­
s n y  s z k la n y  p a w ilo n , g d z ie  p o b ie r a ją  n a u k ę  
c h ło p c y  i d z ie w c z ę ta , w  w ie k u  ód 6 do 14 la t .  
N a d a c h u  k a ż d e g o  p a w ilo n ik u  z n a jd u je  s ię  ta r a s ,  
g d z ie  d z iec i co g o d z in ę  o d b y w a ją  ć w ic z e n ia  c ie

Przed lekcją pływania w basenie szkolnym.

Dzieci otrzym ują w szkole całodzienny wikt.
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iartrefyzm, podagra, grypa' 
.ip rzez ięb ien ie  są  plagą^ 
^ludzkości. Przeciw tym cier-' 

^pieniom stosuje się tablet-' 
^kiTogal. Togal przynosi ul- 
igę cierpiącym. Cena Zł. 1.50



Kwitnące magnolje przed zamkiem Sanssouci w Poczdamie.
Fot. Christian Nicolai — Berlin.

i  p a n o w ie  z a p a r a t a m i .  P o  n u d n e m  t e r k o ta n iu  
g u id o ‘a  w a r to  p rz y p o m n ie ć  so b ie , że  j e s t  s ło ń ce , 
że  s ą  b ia te  r z e ź b y  w  p a r k u ,  że j e s t  w o d a , o d b i j a ­
j ą c a  u ro k  w io se n n e g o  n ie b a .

C h ło d n a  n o c  m a jo w e j  i  p a c h n ą c e j  k w ia ta m i  
w io s n y  w ib r u j e  n a d  m o s ta m i  B e r l in a .  P r z y  b rz e ­
g u  p a lą  s ie  o g n ie , id z ie  w  g ó re  s tu k o t  m ło tó w  
i  w o ła n ia .  C oś s ie  b u d u je  i  i tu ta j . W sz ę d z ie  s ie  
b u d u je .  D w o rc e , m o s ty , p r z e ja z d y ,  u l ic e  — r o b ią  
to a le tę  n a  O lim p ja d e . S tu k o t  m ło tó w  i  n i to w n i-  
k ó w  id z ie  d łu g o  w n o c  c ie p łą , czy  c h ło d n ą , p a l ą  
s ie  ś w ia t ła  p u n k tó w  ro b o tn ic z y c h , t r y s k a j ą  d łu ­
g ie  s t r u g i  o g n ia  z p o d  ś w id ró w  a c e ty le n o w y c h .

N a d  B e r l in e m  s p e łn ia  s ie  n o c  w io s e n n a , n o c  
ś w ia te ł ,  r e k la m , s z u m u  a u t  n a  w y św ie c o n y c h  
d r o g a c h  i  ro b o tn ic z e g o  t r u d u  w  k r ę g u  łu k o w y c h  
la m p .

A  n a d  r a n e m  m a jo w y  ś w it  w i ta  z n o w u  B e r lin .. .
Z b ig n ie w  G ra b o w s k i.

-AHMN4

Clilodna noc majowej 
wiosny w i b r u j e  pod 

mostami Berlina...
Fot. Nicolai — Berlin.

- V
ć# ł  .  n

ś -l .. n

Sarenki— 
figury z bron- 
zu — wśród kwit- ^  
nących tulipanów w ber­
lińskim Ogrodzie Zoologicz
nym Presse-Photo, Berlin

WIOSNA W BERLINIE.
B E R L I N ,  w  m a ju .

J e d n e g o  d n ia  p rz e d  k a w ia r n i a m i  
p o ja w iły  s ię  g r u p y  ro b o tn ik ó w , 
a ż e b y  u s ta w ie  d r e w n ia n e  sz te la ż e . 
S k r z y n k i  n a  k w ia ty  p rz e m a lo w a n o  
n a  z ie lo n o , s t o l i k i  b ły s n ę ły  p u r p u ­
rą .  N a  t a r a s a c h  k a w ia r ń  ro z ło ż y li  
s ie  w  fo te la c h  o p a le n i  lu d z ie  (ci 
z n a r t  i e i o d  „ s ło ń c a  g ó rs k ie g o "  od  
f r y z j e r a  p o  50 fe n ig ó w  za  p o s ie d z e ­
n ie ) . P a n ie  z a m ig o ta ły  k o s t ju m a -  
m i. P o w ie d z ie liśm y - so b ie :  w io sn a .

W  c ie p łą  n a d m ie r n ie  n ie d z ie le  
p r z e p y c h a  s ie  w o ln o  sz o są  d o  S ta a -  
k e u  ty s ią c e  w ozów . W  p o w ie tr z u  t e r ­
k o c z ą  sam o lo ty -, d z ie s ią tk i  i  d z ie s ią t ­
k i a p a r a tó w .  P o te m  s ły n n y  U d e t 
n a  sw o im  s z y b o w c u  o w y d łu ż o n y c h  
s k r z y d ła c h  k r e ś l i  s p i r a le  n a  z e tlą -  
le m  n ie b ie . S ia d a ,  l ą d u je  z w in n ie , 
m u s k a  z ie m ie  d łu g im  p o s u w is ty m  
k ro k ie m . P o d c h o d z i do U d e ta  g e ­
n e r a ł  G o e r in g . G r a tu lu je .  A t ta e h e s  
w o jsk o w i o b c y c h  p a ń s tw  lo r n e tu j ą  
z a w z ię c ie  s a m o lo ty . C i n ie  p r z y j e ­
c h a l i  tu  ty lk o  d la  p rz y je m n o ś c i .

W  G r i in e w a ld z ie  sp o d e m  z ie le n i 
s ie  m d ła  je s z c z e  t r a w a .  N a  k o r ta c h  
te n is o w y c h  k lu b ó w : B la u -W e is s
i R o t-W e is s  u d e r z a j ą  ju ż  r a k i e ty

w  te m p ie  n ie z b y t  n a r a z i e  m o e n e m . 
G ra c z e  p rz y c h o d z ą  do  fo r m y  p o  z i- 
m o w e m  le n is tw ie .  C z e rw o n e  i n ie ­
b ie s k ie  s w e tr y  m ig o c z ą  n a d  t e r a k o ­
t ą  k o r tó w . L ś n ią c e , ja k o b y  w y p o ­
m a d o w a n e  w o z y  z a je ż d ż a ją  p rz e d  
d o m  k lu b o w y . W y s ia d a ją  p a n o w ie  
t a k  w y p o m a d o w a n i  j a k  ic h  w ozy , 
a lb o  p a n ie  z ro z w ia n e m i w o ln o  c z u ­
p r y n a m i .

N a d  je z io r a m i  W a n n s e e  i M iig - 
g e ls e e  p o ja w ia j ą  s ie  p ie r w s i  k ą p ie -  
lo w icze , a ż e b y  z ła p a ć  k a t a r .  A le  
ju ż  n a  je z io rz e  s z a ra w o -b c ig o w e m  
t ł u k ą  s ie  lo d z ie , w i r u j ą  ż a g ló w k i, 
b a s e m  g r a j ą  m o to ró w k i.  N a  r o z l i ­
c z n y c h  je z io r a c h  w o k o ło  B e r l in a ,  
n a  ty m  c y k lu  w o d y  k o ło  c z te ry  
i p ó ł m il jo n o w e g o  k o lo s u , z a c z y n a  
s ie  ż y c ie . P r z y s ta n ie  w io ś la r s k ie  
ro z s ia n e  w  G r i in a u  i  k o ło  S p re w y , 
k o ło  H a w e l i  i B ó g  w ie  g d z ie , z a r o i ły  
s ie  od  lu d z i. P o m o s ty  m a l u je  s ie , ło ­
d z ie  p o c ią g a  s ie  f a r b ą .

W ie lk ie  k o lo ro w e  a u to k a r y  k o ły ­
sz ą  s ie  u l ic a m i .  W io z ą  p o d ró ż n y c h  
z e b ra n y c h  ze ś w ia t a  d o  P o c z d a m u . 
T a m  n a  g r a c o w a n y c h  ś c ie ż k a c h , k o ­
ło  b ia łe g o  o b lic z a  p a ła c u  S a n s - s o u ę i 
r o z p ie r z c h a ją  s ie  ja s n o  s u k n ie  p a ń





■Jubilat L u d w i k  S o l s k i  
( w pośrodku w kontuszu) 

odbiera gratulacje na 
scenie krakowskiej, po 

lll-c im  obrazie „Zło­
tej Czaszki“ Juljusza  
Słowackiego. Wśród 

zebrangch rn. in. 
widoczni prof. Ku- 

maniecki, jako  
przedstawiciel 
miasta i Komi­
sji Teatralnej, 

dgr. Frgcz, 
J. Gałusz­

ka itd.
Ag. Fot. 
„Śzuiato- 

wid44.

łe e z e ń s tw o  z n a jw y b itn ie js z e m u  
d z ie ła m i w sp ó łc z e s n e j l i t e r a t u r y  
o b c e j. S o ls k i p o n a d to  tc h n ą ł  n o ­
w eg o  d u c h a  w w id o w isk o  t e a t r a l ­
ne, n o w o c z e śn ie  in s c e n iz u j ą c  w ie ­
le  k la s y c z n y c h  s z tu k , w c ią g a ją c  
d o  t e a t r u  z a ró w n o  p la s ty k ó w  sc e ­
n ic z n y c h , j a k  i m u z y k o lo g ó w . — 
W  te n  sp o só b , w  m y ś l w s k a z a ń  
W y s p ia ń s k ie g o ,  p o w s ta w a ły  w ie l­
k ie  w id o w is k a , b o d ą c e  h a r m o n ją  
k i lk u  sz tu k .

N a  u ro c z y s to ś ć  ju b i le u s z o w ą  w 
k ra k o w s k im  te a t r z e  im . J .  S ło w a c ­
k ie g o  w y b r a ł  S o ls k i  m a ło  z n a n e  
f r a g m e n t y  d r a m a tu  S ło w a c k ie g o  
„ Z ło ta  Czaszka**, w  k tó r y c h  o d tw a ­
r z a  z n a k o m ic ie  s z la c h e tn ą  p o s ta ć  
s t r a ż n ik a  k rz e m ie n ie c k ie g o . D r a ­
m a t  te n  o p ra c o w a ł  S o ls k i  r e ż y s e r ­

sk o  n a  n o w o , n a  n o w o  te ż  o p ra c o ­
w a ł s w ą  ro lę .

O p ra w ą  m a la r s k ą  i k o s t ju r n y  
s k o m p o n o w a ł do  „ Z ło te j Czaszki** 
d y r .  F ry c z ,  a  w s z y s tk ie  ro le  d r a ­
m a tu  z a g r a n e  z o s ta ły  b a rd z o  s t a ­
r a n n ie ,  z w ła sz c z a  p rz e z  p p . S ta r -  
k ó w n ę  (G n u s ia ) ,  M. W ę g rz y n a  
(S ta n is ła w ) ,  W . N o w a k o w s k ie g o  
(K o n ie c p o ls k i) ,  S z u b e r ta  (k s ią d z ) .

W ła ś c iw a  u ro c z y s to ś ć  ju b i l e u ­
szo w a , w y ra z y  h o łd u , p rz e m ó w ie ­
n ia  p ro f .  K u m a n ie c k ie g o ,  d y r .  
F r y c z a ,  J .  G a łu s z k i ,  K . F a b is ia k a ,  
L . G a w iń sk ie g o , C h u d e rs k ie g o , 
o w a c je  k w ia to w o  — b y ły  b a rd z o  
s e rd e c z n y m  w y ra z e m  u c z u ć  c a łe ­
go  K ra k o w a  d la  W ie lk ie g o  M i­
s t r z a  t e a t r u  p o ls k ie g o .

(sw b ).

S  o ls k i je s t  w y ją tk o w e m  z ja w is k ie m  
w h is to r j i  t e a t r u  p o ls k ie g o . D ź w ig a ją c  
d z ie w ią ty  k rz y ż y k  la t  n a  s w y c h  b a r ­
k a c h , u k o ń c z y ł 60 l a t  p r a c y  s c e n ic z n e j 
w  p e łn i m ło d z ie ń c z y c h  s ił, p o w ie d z ie ć -  
b y  m o ż n a — w ro z k w ic ie  sw e g o  ć irty - 
zm u , g d y ż  u ic ty lk o  w d a ls z y m  c ią g u  
o d tw a rz a  ro le  w ie lk ie  i t r u d n e ,  a le  s ię ­
g a  po  now e, s t w a r z a ją c  c o ra z  to  g łę b ­
sze, w y c e z y lo w a n e , n ie o m y ln e  w ż a d ­
n y m  sz czeg ó le  k r e a c je  a k to r s k ie .  A 
p rz y te m  S o ls k i  n ie m a l  w s z y s tk ie  g o ­
d z in y  d n ia ,  a  czę s to  i no cy , sp ę d z a  
w te a t r z e ,  ja k o  re ż y s e r ,  ć w ic z ą c  m ło d e  
z e sp o ły . T r u d  a k to r s k i  i p e d a g o g ic z n y  
z a p ra w d ę  w p ro s t fe n o m e n a ln y !  Bo fe ­
n o m e n e m  je s t  S o ls k i, ty t a n  p r a c y .

N ie  m o ż n a  s ię  d z iw ić , że ś w ie c ą c  ta k  
r z a d k ą  w  h i s to r j i  t e a t r u  u ro c z y s to ś ć , 
j a k  60 -lec ic  p r a c y  s c e n ic z n e j S o ls k ie -

Ludwik Solski, jako strażnik krze­
mieniecki w jubiłetiszowem przed­
stawieniu „Żłotej Czaszki“ J. Sło­
wackiego -  rysował J. Czechowicz.

go , w s z y s tk e  c zo ło w e  sc e n y  p o ls k ie  z a ­
p r a g n ę ły  J u b i l a t o w i  s p r a w ić  u  s ie b ie  
w d o m u  s p e c j a ln y  ju b i le u s z o w y  o b ­
ch ó d . P o  W a r s z a w ie  u c z c i ł  S o ls k ie g o  
L w ów , P o z n a ń , a  o b e c n ie  K ra k ó w , t r z y  
m ia s ta ,  w k tó r y c h  S o ls k i j e s t  h o n o ro ­
w y m  d y r e k to r e m  te a t r ó w  m ie js k ic h .

D z ia ła ln o ś ć  k u l tu r a ln a -  ---Snlskiego„-L ~«, 
je g o  tw ó rc z o ś ć  s c e n ic z n a  n a js iln ie j*  —- 
z w ią z a n e  s ą  z K ra k o w e m , g d y ż  tu  S o l ­
sk i s t a w ia ł  sw e  p ie rw s z e  k ro k i sc e ­
n ic z n e , tu  z d o b y w a ł w te a t r z e  K o ź m ia -  
n a  i P a w lik o w s k ie g o  o s t ro g i  a k t o r ­
s k ie  i r e ż y s e r s k ie ,  tu  w re sz c ie  p rz e z  
o s ie m  la t  k ie r o w a ł  p ie rw s z ą  w P o lsce , 
n a jz n a k o m its z ą  w ó w czas  s c e n ą , b u d u ­
ją c  z a ró w n o  ż e la z n y  r e p e r tu a r  z d z ie ł 
n a ro d o w y c h  i k la s y c z n y c h , w p ro w a ­
d z a ją c  n a  d e sk i u tw o ry  m ło d y c h  i n a j ­
m ło d sz y c h  p is a r z y ,  z a z n a j a m ia j ą c  sp o -

Porłret Ludwika Solskiego, pendzla Sichulskiego, zawieszony w westibulu 
Teatru krakowskiego im. J. Słowackiego. Ag. Fot. „światowid44.

60-LECIE PRACY SCENICZNEJ LUDWIKA SOLSKIEGO.



»R  O B E R T  Acc
NOWY FILM  
MUZ YC Z NY  
R.K.O. RADIO

Randolph Scott i Fred 
Astaire w scenie z  fil­

mu „Roberta*.

R. K. O. R A D I O FIL MS*

Fred Astaire i Ginger 
Rogers w nowym fil­

mie „Roberta

Znakomita ariysika Irena Dunne ogląda z za­
interesowaniem projekty toalet do filmu „Ro­
berta*, w którym kreuje jedną z głównych ról.

W S Z Y S T K I E  Z D J Ę C I A  FOT.

W  f i lm ie  „ N ie o k ie łz a n a "  g r a j ą :  
Sylviiai S id n e y , ja k o  J u n e  T o ll iv e r ,  
m ała . d z ik u s k a  ze S z la k u  S a m o tn e j  
S o sn y , k tó r a  p o d  w p ły w e m  m iło ś c i 
do  p r z y b y s z a  z m i a s t a  z m ie n ia  c a ł ­
k o w ic ie  d o ty c h c z a s o w y  t r y b  ż y c ia . 
H e n r y  F o n d a ,  m ło d y , n ie z w y k le  
p r z y s to jn y  a m a n t, a m e r y k a ń s k i ,  k tó ­
r e m u  p o w ie rz o n o  role, D a v e  T o ili-  
v e ra ,  n a rz e c z o n e g o  J u n e  i w re sz c ie  
F r e d  M ac  M u r r a y ,  z n a n y  z f i lm u  
„ K o b ie ta  s z u k a  m iło ś c i" , o d tw ó rc a  
ro l i  in ż y n ie r a  H a le c g o ,  k tó r y  p r z e ­
p ro w a d z a  l i n je  k o le jo w ą  n a  S z la k u  
S a m o tn e j  S o sn y .

W  r o la c h  d ru g o p la n o w y c h  w y s tę ­
p u ją :  F r e d  S to n e , d o s k o n a ły  a k to r  
c h a r a k te r y s ty c z n y ,  B e u la h  B o n d i i 
u ro c z y  d z ie c ia k  S p a n k y  M c F a r  la n d , 
k tó r y  bilje n a  g ło w ę  w s z y s tk ic h  J a -  
c k ie  C o o p e ró w  i C o o g an ó w . O w ie l-

Sylwja Sidney, jedna z najwybitniejszych 
akiorek amerykańskich, o d t wo r z y  rolę 
June Tollioer w filmie „Nieokiełzana*. 
Film ten wykonany całkowicie w kolo­
rach naturalnych, r e ż y s e r owa ł  Henry 
Hathaway. Partnerami Syluji Sidney są 

Fred McMurray i Henry Fonda.

Z D J Ę C I A  FOT. „PA RA MOUNT*

Henry Fonda i Spanky McFarland 
w filmie „Nieokiełzana*.

k im  s u k c e s ie , j a k i  o d n io s ła  b a rw a  
w ty m  ob ra iz ie  n a j l e p ie j  św ia d c z y  
f a k t ,  że  P a r a m o u n t  z a m ie r z a  n a k r ę ­
c ić  w  ty m  se z o n ie  d w a  f i lm y  k o lo ­
ro w e , m ia n o w ic ie . „ K o n ie c  ś w ia ta "  

„ B e a u  G es te " , r e ż y s e r j i  H e n r y

Henry Fonda i Syloja Sidney w filmie „Nieokiełzana*

H a th a w a y a .  J e ż e l i  te  d w a  o b ra z y  
b e d ą  m ie ć  ta k i e  w ie lk ie  p o w o d z e n ie , 
ja k  „ N ie o k ie łz a n a "  — r e w o lu c ja  k o ­
lo ro w a  z w y c ię ż y  w  z u p e łn o ś c i  w  f i l ­
m ie .



Bar. Luli von Ho- 
h en bery, gwiazda 
ekianów wiedeń­
skich, partnerka 

Jana Kiepury.
Francis C. Fiirsł, Paris.

i ' U « S h
'il i

NARODOWOŚCI
TRZY STYLE.

TRZY

Daniele Darrieux, popularna gwiazda francuska, która odniosła wielki sukces 
w filmie „Mayerling“, grając Marję Vetserę; oraz w filmie „Klub kobiet“ .

Francis C. Fiirsł, Paris.

Karin Carlsson, znako­
mita artystka szwedzka, 
o rasowej, nordyckie j  

twarzy.
Francis C. Fiirsł, Paris.

S z w e d k a ,  F r a n c u z k a ,  A u s t r i a c z ­
k a  — t r z y  o d m ie n n e  ty p y  u ro d y , o d ­
m ie n n a  p s y c h o lo g ia ,  o d m ie n n a  m e n ­
ta ln o ść ... T rz y  a r t y s tk i ,  z k tó r y c h  
k a ż d a  r e p r e z e n tu je  s p e c y f ic z n y  d la  
sw e j r a s y  s ty l  g r y  a k to r s k ię i  i c h a ­
r a k t e r y s ty c z n y  d la  d a n e i  n a ro d o w o ­
śc i sp o só b  p rz e ż y w a n ia . . .

K o b ie ta  s z w e d z k a  re p re z e n ta c je  
s p o k o jn y  s t y l  w  a k to r s k ie !  sz tu c e , 
n ie m a l  że „ s ty l  p o s ą g o w y 11. D r o b ia z ­
g o w a  i w n ik l iw a  a n a l iz a  p r z e ż y w a ­
n e ! p o s ta c i  p o z w a la  ie.j n a  c a łk o w ite  
p rz e ie c ie  s ią  o d tw a r z a n ą  r o lą  i w  r e ­
z u l ta c ie  o b .ja w ia  s ie  w fo r m ie  b a rd z o  
s u b te ln e ! ,  r a c z ę !  o d c z u te !  p rz e z  w i­
dza , n iż  „zo b aczo n e !" . Z tą d  m oże  
s ły n n a  „ p o są g o w o ść "  w  g rz e  ta k ie !  
G re ty  G a rb o , to  n ie s a m o w ite  w p ro s t  
„ w y g ry w a n ie "  k a ż d ą  c z ą s tk ą  sw e! 
is to ty .— to  f iz y c z n e  n ie m a l  s k u p ie n ie  
s ie  n a  „ rd z e n iu "  ro l i .  J e s te ś m y  s k ło n ­
n i  p rz y p u s z c z a ć , że d e m o n iz m  G re ty  
i ' j e j -  s k a n d y n a w s k ic h  s io s tr z y c z e k  
w y p ły w a  ze  s p e c y f ic z n e j  n a t u r y  
S k a n d y n a w e k  —  n a t u r y  c h ło d n e j  
p r a w ie  do p rz e s a d y , u  k tó r y c h  p o d  
b ia łą  s k ó r ą  d r g a  i p u l s u je  k re w  k o ­
b ie t  n a m ię tn y c h  i m ą d r y c h  z a ra z e m . 
T a k ie m i b o w iem  k o b ie ta m i s ą  S k a n -  
d y n a w k i i tem , j a k  s ie  z d a je 1, „ b io rą  
n a s" , z w ła sz c z a  w  f i lm ie , g d z ie  ż y c ie  
b o h a te ró w  p o d a n e  j e s t  z a w sze  w s u ­
g e s ty w n y m  s k ró c ie ,  d z ia ła ją c y m  o 
w ie le  h a r d z ie j  b e z p o ś re d n io , n iż  
w  ro z w o d n io n e j s z a r ą  c o d z ie n n o śc ią  
r z e c z y w is te j  p o s ta c i  ż y c ia .

F r a n c u z k i  w n o sz ą  z so b ą  do s z tu k i 
a k to r s k ie j  w ie w  r a d o s n e j  b e z tro s k i 
i le k k o śc i w  t r a k to w a n iu  p ro b le m ó w  
ż y c io w y c h . S ą  n ie z w y k le  ży w e, p e łn e  
w e rw y  i te m p e r a m e n tu  — są  p o p r o ­
s tu  k o b ie ta m i  i ty lk o ... k o b ie ta m i .  
W d z ią k , g r a c j a  i c h a m i e  —  le k k o ś ć  
g e s tu  i s u b te ln o ś ć  m im ic z n e j  i n t e r ­
p r e t a c j i  ro l i ,  to  ic h  n a jb a r d z ie j  e n a -  
r a k t e r y s t y c z n a  ce c h a .

J e ś l i  m ó w im y : A u s t r ia c z k a  — m y ­
ś l im y  w ła śc iw ie ... W ie d e n k a . I  s łu s z ­
n ie . W ie d e ń  b o w ie m  s t a ł  s ie  s y n o n i­
m em  te g o , co c e c h u je  a u s t r j a c k ą  s z tu k ą  
w o g ó le , a  a k to r s k ą  s z tu k ą  a u s t r j a c k ą  
w  sz c z e g ó ln o śc i. W ie d e n k a  z a te m , 
to... p o có ż  p o w ta rz a ć  n ie z l ic z o n ą  
ilo ść  r a z y , c o .w s z y s c y  w ie m y  d o sk o ­
n a le . J e ś l i  c h c e m y  u jr z e ć  ty p  ko- 
b ie ty - to w a r z y s z a ,  k o b ie t .v -p rz y ja c ie -  
la , c o ś -p o m ię d z y -c h ło p c z y c ą , a  k o c h a ­
n y m  ło b u z e m  w s p ó d n ic y , k tó r y  je s t  
z a ra z e m  n ie z w y k le  tk l iw e m  i sen - 
ty m e n ta ln e m  s tw o rz e n ie m  — k o b ie ­
ty , u m ie ją c e  k o c h a ć , ' a le  i z a p o m ­
n ie ć  ró w n ie ż , g d y  te g o -z a c h o d z i p o ­
tr z e b a  — je ś l i  c h c e m y  z o b a c z y ć  p r z e ­
d e w s z y s tk ie m  s to p  P a ry ż a n J ii- z -  B e r - — 
l in k ą ;  s to p  z p e w n ą  d o m ie s z k ą  s ło ­
w ia ń s k ie j  ro m a n  ty c z n o ś c i — w te d y  
id ź m y  n a  f i lm  w ie d e ń s k i .  D a  011 n a m  
d w ie  g o d z in k i p rz e ż y ć  z n a jro z k o s z -  
n ie js z e m i t r z p io tk a m i  ś w ia ta  i p o z o ­
s ta w i w n a sz y c h  d u s z a c h  n a  d łu g i  c z a s  
w s p o m n ie n ie  o s e n ty m e n ta ln y c h  
p r z e d s ta w ic ie lk a c h  a u s t r j a c k i e j  D z ie ­
s i ą te j  M u zy . c.



BIAŁY
KOLOR

Pęk białych,drobnych 
kwiatów można przy­
piąć do bluzeczki, za­
miast białego żabo- 
cika koronkowego,  
czy też kołnierzyka.

Berec ik  i girlanda'  
wykonane z tych sa­
mych drobnych białych 
kwiatuszków, można z 
powodzeniem ubierać 
do każdego kostjumu.

L o b u je m y  s ią  w w ie lo b a r w n y c h  m a te r j a ła e h ,  
j a k i e  p rzy n o s ił n a m  la to . T o  c a łk ie m  n a t u r a l n a  
r e a k c ja  po  o k re s a c h  je s ie n n e j  s z a r u g i ,  c ie p ły c h  
m a te r j a c h  z im o w y c h , o s p o k o jn y c h  k o lo r a c h  w e ł­
n y  i w io se n n y c h  g r a c h  b a rw , k ie d y  n a  s ło ń c e  w y j ­
d ą  w ie lo b a rw n e , w e łn ia n e  k o s t ju m y .  P ią k n ie js z e  
od n ic h  s ą  d y s k r e tn e ,  c h o ć  ż y w e  k o lo ry  m a te r j a -  
łów  le tn ic h , czy  to  b ą d ą  je d w a b ie , czy  b a ty s ty  lu b  
o rg a n  d i.

A le  p ra w d z iw ie  e le g a n c k a  k o b ie ta  m a je szcze  
w  s w e j g a rd e r o b ie ,  w ś ró d  u b io ró w  ja s n y c h ,  co ś 
z c a łk ie m  b ia łe g o  m a ite r ja łu . B o b ia ły  o b o k  c z a r ­
n eg o , to  n ig d y  n ie  m o g ą c y  s ią  z n u d z ić , czy  s ta ć  
n ie m o d n y m , k o lo r  w y tw o rn e j  k o b ie ty . B ia ły  w e ł­
n ia n y  p ła s z c z  t r z y  c z w a r te  i k a p e lu s z , u b ie r z e m y  
do le k k ie j  w z o rz y s te j  s u k ie n k i .  B ia ły  k o s t ju m  n a  
c h ło d n ie js z e  d n i l a t a  je s t  n ie z a s tą p io n y  ja k o  
p ra w d z iw ie  e le g a n c k i  u b ió r  n a  u lic ą , z w ła sz c z a  
w m ie js c u  k ą p ie lo w e m  c z y  k l im a ty c z n e m . B ia ł a  
p e le r y n k a  w e łn ia n a  do  s p o r to w e j  s u k ie n k i ,  w  j a ­
s n ą  k r a tk ą ,  ś l ic z n ie  u z u p e łn ia  s t r ó j  do p o d ró ż y  
m o rs k ic h .

A le  to  n ie  w sz y s tk o . P ią k n a  p a n i  m a  je sz c z e  d u ­
żo d o d a tk ó w , o w y c h  c z a r u ją c y c h  „ p e t i t - r ie n “ — 
ta k ż e  p rz e d e w s z y s tk ie m  w b ia ły m  k o lo rz e . G i r ­

la n d a  b ia ły c h  k w ia tó w  n a  s z y ją  i to c z e k  z te g o  
s a m e g o . Ż a b o c ik i k o ro n k o w e , k o łn ie r z y k i  z b a ­
t y s t u  l in o n  lu b  je d w a b iu  i s k o m p le to w a n e  do  t e ­
g o  m a n s z e ty .

A  b ia łe  b lu z e c z k i?  M o ż n a  ic h  w y lic z y ć  bez  m ia ­
ry , a  k a ż d a  r a z  k u p io n a ,  z o s ta je  n a  l a t a  c a łe  m o ­
d n a  i te rn  s a m e m  p r a k ty c z n a ,  bo po  ła tw e m  w y ­
p r a n iu ,  je s t  Z aw sze  św ie ż a  i ł a d n a .  B a ty s to w a  lu b  
p łó c ie n n a  — do  k o s t ju m u  sp o r to w e g o . J e d w a b n a  
p l i s o w a n a  n a  p o p o łu d n iu , k o ro n k o w a  — n a  ja k ą ś  
w ie c z o rn ą  g a lą .

N ie  m o że  te ż  z a b r a k n ą ć  w g a r d e r o b ie  p ią k n e j  
p a n i  b ia ły c h  rą k a w ic z e k . I  o n e  sw ą  p ra k ty c z n o -  
ś c ią , p r z y  b a rd z o  e le g a n c k im  w y g lą d z ie , p o b iją  
w s z y s tk ie  in n e . T ro c h ą  k ło p o tu  z p r a n ie m , to  
p r a w d a ,  a le  k to  z n a  w a lo r  b ia łe g o  k o lo ru , n ie  
w e ź m ie  b r u d n e j  r ą k a w ic z k i ,  lecz  s a m  j ą  n a w e t  
s z y b k o  i ła tw o  w y p ie rz e . E f e k t  w a r t  z aw sze  te j  
p r a c y .

T a k  w iąc  n ie  m o ż n ą  s ią  d z iw ić , że  b ia ły  k o lo r  
m a  sw e  z w o le n n ic z k i, c h o ć  w z a s to s o w a n iu  do 
c a ły c h  s z tu k  o d z ież y , m n ie j  m a  ty c h  sz c z ę ś liw y c h , 
k tó r e  niań so b ie  m o g ą  po zw o lić . P r a w d z iw ie  w y ­
tw o rn a  p a n i  p a m ią ta  jed n lak  zaw sze  o w a lo ra c h  
a r ty s ty c z n y c h  b ia łe g o  u b io ru . Zet.

B ia ł y  k o s t j u m  w e ł ­
n ia n y  n a  p r z e d p o ­
ł u d n ie .  D o  n ie g o  
b r ą z o w e  d o d a t k i :  

k a p e l u s z ,  r ę k a ­
w i c z k i ,  t o r e b k a  

p a n t o f e l k i  i 
p a s e k  p r z y  

s u k n i .

N a  l e w o

B ia ł y  z  m i ę k k i e j  w e ł n y  
p ł a s z c z ,  b e r e t  z  b ia ­
ł e j  s ł o m k i  p l e c i o n e j ,  
b ia ł e  p a n t o f e l k i  i  t o ­
r e b k a  —  d o  s u k i e n k i  

w  b i a ł y  r z u c i k .

S t r ó j  d o  p o d r ó ż y  m o r s k i e j  
s u k i e n k a  w  b ia łą  k r a t ę  
p e l e r y n k a  z  b i a ł e j  w e ł n y  
p o d b i t e j  m a t e r j a ł e m  s u  
k i e n k i  i  b i a ł y  k a p e l u s z



SC E m  Z FILMU »kSlFŻYCOWV OBŁĘI>«.
ZDJĘCIA WARNER BROS. FIRST NATIONAL.

AMERYKAŃSKI MAGŃAT riLfflOUIY Ul EUROPIE.
Harry M. Warner pozdrawia swą ojczyznę Polskę.

„POD DWIEMA FLAGAMI".

W 1 a ry ż  u b a w ił o s ta tn io  n a j s t a r s z y  z b r a ­
c i W a rn e ró w , p re z e s  w y tw ó rn i W a r n e r  B ro ­
th e r s  — H a r r y  M. W a r n e r .  iP rz y h y ł on do 
E u r o p y  w  to w a rz y s tw ie  ro d z in y , w ic e p re z e ­
s a  w y tw ó rn i M o rr is a  i s ły n n e g o  a m e r y k a ń ­
sk ie g o  r e ż y s e r a  M e rv y n a  L a  I ło y a . Z o k a ­
z ji  p o b y tu  p re z e s a  W a r n e r a  w P a r y ż u  o d ­
b y ł s iq  s z e re g  b a n k ie tó w  i p rz y ję ć  z u d z ia ­
łom  p rz e d s ta w ic ie l i  p rz e m y s łu  film o w eg o  
c a łe j  E u r o p y .  P o lsk ę  r e p re z e n to w a ł  w P a ­

ry ż u  D r. J a n k o io w ic z ,  n a c z e ln y  ly r e k to r  o d ­
d z ia łu  W e rn e r  B ro s . F i r s t  .N a tio n a l w P o l­
sce .

H a r r y  jW a rn e r  w ro z m o w ie  z D r. J a n k o ło -  
v- ir.zem  o ś w ia d c z y ł, że  u ro d z i ł  s ię  w P o lsce  
w  m c  Jem  m ia s te c z k u  pod M ław ą . P o lsk ę  
w s p o m in a  zaw sze  z w ie lk im  s e n ty m e n te m  
i w je s ie n i  z a m ie rz a  o s o b iśc ie  p rz y je c h a ć  
do k r a ju .  P o w y ż e j z a m ie s z c z a m y  z d ję c ie  z  po

Ronald Colman i Ronalind Russel w film ie „Rod dwiema flagami*.

FILM 0 KSIĘŻYCOWYM 0BŁĘDZIE<

Yictor McLaglen, m ajor Legji Cudzoziemskiej, w film ie „Rod dwiema flagam i*.

g r a  g łó w n ą  ro lę  k o b ie c ą , c ó rk ę  ta je m n ic z e g o  
D o k to ra  X . P o łą c z e n ie  n ie s a m o w ito ś c i ,  r o ­
m a n su  i k o m e d ji w je d n ą  c a ło ść  u c z y n i ło  
z „ D o k to ra  X ‘‘ f i lm  o  n ie p rz e c ię tn y  cli walo*

„O b łę d  k s ię ż y c o w y " , k tó ry  o d g ry w a  
ta k  w ie lk ą  ro lę  w .„D o k to rze  X “ , n ie s a ­
m o w ity m  d ra m a c ie  L io n e l Afcwill, F a y  
W r a y  i L ee  T r ą c y  — n ie  j e s t  p o ję c iem  
s tw o rz o n e m  ty lk o  w  u m y ś le  a u to r a  s c e ­
n a r iu s z a .  P rz e c iw n ie ,  je s t  to  s ta n ,  z k t ó ­
r y m  le k a rz e , p sy c h o lo g o w ie  i p s y c h ia ­
t r z y  c zę s to  m u s z ą  w a lcz y ć  u  p a c je n tó w  
s k a rż ą c y c h  s ię  n a  z a k łó c o n ą  -d z ia ła ln o ść  
n e rw o w eg o  s y s te m u .

L e k a rz e  n ie  m a ją  n a jm n ie js z y c h  w ą t ­
p liw o śc i, że p ro m ie n ie  k s ię ż y c a  o d d z ia - 
ły w u ją  na  p o s tę p k i lu d z i wylbitinie n e r ­
w o w ych , lecz ja k  o d d z ia ły  w u ją ,  teg o  
n a u k a  je szc ze  n ie  w ie .

„ T e o r ja  o b łę d u  k s ięż y c o w eg o "  — m ó ­
w i d r  T a d e u s z  B o lto n , s ła w n y  u czo n y  
i o r d y n a to r  o d d z ia łu  c h o ró b  p s y c h ic z ­
n y c h  u n iw e rs y te tu  w  F i l a d e l f i i  — je s t  
b a rd z o  s t a r ą  h ip o te z ą . T e o r ja  ta  o d d a  w - 
n a  u z n a w a n a  b y ła  p rz e z  p s y c h ia t r ó w .  
Z aw sze  b y ło  w iad o m o , że k s ięż y c  o d d z ia ­
ły  w u je  b a rd z o  s i ln ie  n a  u m y s ło w o ść  o- 
sób , a s z c z e g ó ln ie  osób p rz e w ra ż l iw io ­
n y ch .

„ T e o r ja  ta  — c ią g n ie  d r  B o lton  — o p a r ­
ta  je s t  na  o b s e rw a c ji  s ta n ó w  * n a t u r a l ­
n y c h  u osób n a w p ó l o b łą k a n y c h  i n e r  
w o w y ch . N a s i le n ia  s ta n ó w  n e rw o w y c h  
w y p a d a ją  z w y k ło  w r e g u la r n y c h  o d s tę ­
p a ch  c z a s u , co 38 lu b  c o  30 d n i. W obec  
te g o , że  s ta n y  te  z b ie g a ją  s ię  z p e łn ią  
k s ię ż y c a , m y ś la n o  oddaw m a, że p ro m ie ­
n ie  k s ięż y c a  s ą  ic h  p o w o d em .

P o n ie w a ż  s ło w o  „ lu n a t ic "  p o  a n g ie l ­
sk u  z n a c z y : w a r  j a t .  dow o d z i to . że dz ia  
ła n ie  -księżyca na o so b y  n e rw o w e  i o b łą ­
k a n e  j e s t  o d d a w n a  r  ozp  o  w s z ec  lin  i on  e m 
w ie rz en iem .

O czy w iśc ie , że d la  p o e tó w , k o m p o z y to ­
ró w  i l i te r a tó w  k s ięży c  b y ł ź ró d łe m  t y l ­
ko  ro m a n ty c z n e g o  n a tc h n ie n ia .  D la teg o  
też , a b y  h i s to r ja  'ta  b y ła  w h a rm o n ji  
t. n a s t r o je m  'k s ię ż y co w y m  i a b y  u c z y n ić  
z f i lm u  „ D o k to r  X "  o b ra z  c a łk o w ic ie  o d ­
m ie n n y  od ja k ie jk o lw ie k  ta n ie j  s e n s a c ji ,  
tw ó rc y  o b ra z u  w p ro w a d z il i  doń  w z ru s z a ­
ją c ą  h i s to r ję  m iło śc i L ee T r a c y ‘ego 
(w ro li r e p o r te r a )  do F a y  W ra y ,  k tó r a  

ra c h .  „ D o k tó r  X "  w y p ro d u k o w a n y  z o s ta ł  
p rz e z  W a r n e r  B ros. F i r s t  N a t io n a l  a z r e a l i ­
z o w an y  p rz e z  z n a k o m ite g o  r e ż y s e ra  M ic h a e la  
C u n tiz a , tw ó rc ę  „ K a p i t a n a  I ł lo o d a " .

W  n a jb l iż s z y m  c z a s ie  p o d a m y  sz e ­
reg- c ie k a w y c h  szczeg ó łó w , o d n o s z ą ­
cy ch  siq  do f i lm u  „ P o d  d w ie m a  f l a ­
g a m i"  (U iid e r  tw o  f la g s ) ,  w tk ó r y m  

y s tt* p iiją  R o n a ld  C o lm a n , C l a u d  e t  te  
C o lb e r t , Y ic to r  M c L e g le n , K o s a l in d

R u s s e l  i H e n r y  B . G o rd o n . R e ż y s e r u ­
je :  F r a n k  L lo y d , n a  p o d s ta w ie  s c e n a r -  
ju s z a , o s n u te g o  n a  t le  p o w ie śc i Q u id y . 
P r o d u k c j a  D a r r y l a  Z a n u c k a . W y ­
tw ó rn ia  „20 th  C e n ,tu ry  F o x “.

ZDJĘCIA „20-th Cenłurif Fox“



M alow ał J ó ze f  K idoń, K atow ice

kllPO N Nr. 20 upoważniający do 
losowania nagrody



Z dziejów Abisynji.
(K obus „ W ire i» e la “  — K lu b  S z a ra d z . w W a rsz a w ie ) .

N a  tre ś ć  r e b u s u  s k ła d a  s ie  (pięcźojw yrazow e a k tu a ln e  z a p y ­
ta n ie  c  n a s tę p u ją c y c h  l i t e r a c h  p o c zą tk o w y c h : C, 1, E , z, p .

Byliśm y m łodzi •••
S Z A K  A DA W S P O M N IE N 1 E .

(U ło ż y ł J .  U rs e l-  W o n sc  b o w a  — K lu b  S z a ra d z . W a rsz a w a .)

W io sn a  b y ła  o t ta k a  ja k  te r a z  ś w ie t l a n a .
P ie rw sz e -d  r  uff le  i  l iś c ie  k ro p la m i ro s lś n i ły .  
kii3d y , b ro d z ą c  po  t r a w ie ,  s z u k a l iś m y  z ra n a  
s to k ro te k  — — a b y  lo s  n a m  w m iło śc i w ró ż y ły .
A ta k  św ieżo  w k rą g  b y ło , ta k  ja s n o , b łę k itn ie .. .
T rze c ia  b y ła m  d z ie w c z ą tk ie m  — ty  u c z n ia k ie m  jeszcze . 
W ie rz y liś m y  w ,tedy, że w k rą g  szczęśc ie  k w itn ie ,  
bo m iło ść  ju ż  n a s  z d ra d n ie  b r a ł a  w  sw o je  k leszcze. 
W te d y  „ k o c h a  c ię “  s ło d k ie  w ró ż y ły  mi k w ia tk i .. .
O T r z y - p lą te j  s w e j  m y ś le ć  m ia ła ś  ż y c ie  c a łe !
C ie b ie  w ró ż b ą  tą  s a m ą  r a d o w a ły  p ła tk i ,  
p a d a ją c  u s tó p  n a sz y c h  p a c h n ą c e  i b ia łe .
W iokół p szcz o ły  b rz ę cz ące , s s a ły  s ło d k ie  m io d y  
•5 t rz y -c z w ó r-p ią ty e h  ró żo w o  k w itn ą c y c h  n a d  n a m i...  
A ch  ja k ż e  była-m  m ło d a ! j a k i ś  ty  b y ł m ło d y ; — 
g d y ś m y  s ie  ta k  d o  s ie b ie  m o d lil i  o czam i.
J a  i d ru g i  w ty m  s ad z ie , co s ta ł  s t r o j n y  w k w iec ie , 
(a c h ! ja k a ż  d z iś  ' w e so ło ść  o g a r n i a  miiiie p u s ta ! )  
z a p a t r z e n i  w sw e  o c zy  n ie  w ie d ząc  o św iec ie , 
c a ło w a liś m y  c a ło ść  z a m ia s t  w z a je m  u s ta .

Za ro z w ią z a n ie  p o w y ż sz y c h  d w ó ch  z a d a ń , r e d a k c j a  „ Ś w ia -  
to<wiida“  p rz e z n a c z a

T R Z Y  N A  G R  O D Y .
P ie rw s z a  z l. 20,—, d r u g a  zł. 10.—, trz e c ia  p r e n u m e r a t a  m ie - 

8 i ęcz  na  „S  w i a  to w id  a  “ .
R o z w ią z a n ia  n a le ż y  n a d s y ła ć  n a jp ó ź n ie j  d o  d n ia  23 m a ja  

1930, w ra z  z 'z a łą cz o n y m  k u p o n e m .

R o zw iązan ie  z lVr. 17.
ItEBLS: O sk arża ją c  innego  — sam  się  n ie  o b ro ­

nisz.
SZARADA: W iosenne n as tro je .

T ra fn e  ro zw iązan ie  zag ad ek  
z \ - r ii  17 n a d e sła li:

Z o fja  T o m asiew iczó w  n a . s w ię c ia n y ;  A n to n i K u c ia , K ra k ó w ; 
L u d w ik  C h la m tu te c h . B ia ła ;  M a r ja n  P ie t r z a k ,  C z ę s to c h o w a ; 
Z. F iu tk o .w sk a , W a r s z a w a ; L eon FL nkel, O s tró g ; A lin a  Ol- 
b ry c h tó w n a ,  O sięc in y  (zl. 20.—); Z o f ja  P o la k , Z a w ie rc ie ;  Ja<- 
d w ig a  B a d u r z a n k a ,  S z o p ie n ic e ;  L eo n  B ie n ia sz , L w ów ; R o ­
m u a ld  G ra b o w sk i, O w i l is k a ;  m jr .  T . O h a sz c zy ń sk i, Ż ó łk iew ; 
..W irenel**, W a rs z a w a ;  S e w e ry n  M o rd a w s k i, L im a n o w a ; lv. 
B ie liń sk a , S ie rc z a ;  E u g o n ju s z  P rz y b y s z , W a rs z a w a ; „M arta**, 
L w ów ; J o a n n a  M a rc z y ń s k a , T a r g a i i ic a ;  Z b ig n iew  K o w a l, 
S to lp c e ; M a r ja  P ro k o p o w icz o w a , W a rs z a w a ; ks. J u l j a n  A rJ i-  
tew icz , M ycliów ; W ac ław  B u ltro w ie z , G n iezn o ; H e le n a  H a - 
r a jd ó w n a ,  G ra h n o ; B o le s ła w  B ła że w ic z , S tu g le ;  K a z im ie rz  
G ilew icz , P o z n a ń ; J a d w ig a  G a w in ó w n a , K ra k ó w ; T e o fi l So- 
b e ck i, P o z n a ń ; K a ro l K a c z m a rc z y k , K ra k ó w ; A lb e r ta  J u r j c -  
w iczow a, M o łodeczno ; T a d e u sz  A in a n , K o z o w a ; J o l a  i  H a la  
K o w a lcz  y k  ó w n e , Ł ó d ź ; S te fa n  Korin a s  zow.sk i, In o w ro c ła w ; 
W an d a  Z g ó rk ó w n a , J a r o s ła w ;  ks. J a n  W isz n ie w sk i, J a z  ło ­
w iec ; I r e u k a  H am erla ik ó iw n a, K ra k ó w ; W ik to r  ja  B ła ż e w i- 
czow a, K o b y ln ik ;  K az ia  T yrri/ków na, L w ów ; Z w iąz ek  S t r z e ­
le c k i, O d d z ia ł „O rlęta**, K ra k ó w ; B r .  R o tte r ,  K ra k ó w ; J ó z e f  
D anek , K ra k ó w ; J e r z y  Z a p ió r , K ra k ó w ; T a d e u s z  K o w alczy k , 
B rz e z in k a ; S te fa n  M ajlcu t, W ad o w ic e ; W . N osó, A n in ;  m g r. 
J ó z e f  C zo lba, B ro d n ic a ;  J ó z e f  G o łę b io w sk i, K ra k ó w ;  J ó z e f  
S ow a , O s tró g ; M ad z ia  E c k e r tó w n a ,  W a r s z a w a ;  C zesław a  To- 
czylow iska, C z ę s to c h o w a ; „Piolicjam it n r .  7 z m iechow skiego**; 
L eona C ic h o c k a , W a r s z a w a ;  K a ro l  S u c h a n e k , W ę g ie r s k a  
G ó rk a ; S ta n is ła w  W o jc iec h o w s k i, K ra k ó w ; A n d rz e j  J a n k o w ­
sk i, K ra k ó w  (z l. 1®.—); H e le n a  B em , ‘K a to w ic e ; J a d w ig a  E r -  
lic h , K a to w ic e ;  Z b y szek  iZa.piór, K ra ik ó w ; S z c z ę s n a  T w a rd o ­
ch le b , G staipkow ce; S a b in a  K o sm an ó w aia , Z am o ść ; J a d w ig a  
W ó jto w ic z o w a , C h a b ó w k a ; J a n i n a  D o b ro w o ls k a , T o r u ń ;  W a ­
le r  ja n  S ik o r s k i,  T o r u ń ;  E u g e u ju s z  D ow naroiw iez, L w ó w ; ,,F lo ­
ro  de  E s p e ro “ , W ło d z im ie rz ; B a r b a r a  M o rg e n b e s se r , Losz- 
n ió w ; J a d w ig a  K w iek o w a , D o b rz e lin ;  inż . Z y g m u n t S ło w i­
k o w sk i, W a r s z a w a ;  K a z im ie rz  W o jc ie c h o w s k i, W ie lu ń ;  dc 
L ip p a  M iecz y sław , W a rs z a w a ; C ze s ła w  B ła ż e je w s k i,  Z ą b k i;  
N. K a z im ie rz  K o z ło w sk i, W a r s z a w a ;  ks. J a n  L e w ic k i, P rz e ­
m y ś la n y ;  r tm . J e r z y  B o se , W a rs z a w a ; S ta n is ła w  W a lc z y ń s k i,  
C zę s to c h o w a ; W a le r  j a  W a s ile w sk a , C zę s to c h o w a ; W . H a lio r-  
k ie w ic z , S k a w in a ;  inż . Z y g m u n t Ł a b ę c k i, C h o rz ó w ; M iecz y ­
s ław  D ro z d , K ry n ic a ;  F r a n c is z e k  S a r a m a ,  W o js ła w ; E w a  
H o ffm a n n ó w n a , K ra k ó w ; L u d w ik  W aw .rzy czek , K o ń c zy c e  
M ałe ; d r  W . W om jpersk i, S ta ra c h o w ic e ;  W ito ld  M a je w s k i, 
W a rs z a w a : Z d z is ła w  B e k s iń s k i,  S a n o k ;  J u l j a n  T ro m p e tc le r ,  
O tw ock ( p r e n u m e r a ta  m ie s ięc z n a  „Św iatow ida** od 1—30. V I. 
lS3fi); S te fa n  M. S tr o ń s k i ,  L w ów ; O lg a  T a ra s ó w n a ,  S t r y j ;  
J a n i n a  G iz e lt, W a rs z a w a ; B ro n is ła w a  R am u łito w a, J e ż ó w ; 
J ó z e f  M az ia rz , O zo rk ó w ; W ł. W ojtczakoA va, O zor k ó w ^ J i t U -  
M az ia rz , O zo rk ó w ; M isia  i B u re k  z  K ra tkow a '; A n to n i S ie- 
ra  n isk i, W a rs z a w a ; M a r ja  S i r  u1 bel, W a rs z a w a ;  H e len a  L u - 
b a ń sk a , W a r s z a w a ;  S. M Lkow ska, W a r s z a w a ;  J a n u s z  R o m an , 
W a r s z a w a ;  J ó z e f a  D ra b ik ,  W a rs z a w a ; Z y g m u n t  T i e t  z , W a r ­

Ś W I A T  O W 1 D W YCHODZr W  KAŻDĄ SOBOTĘ 
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s z a w a ;  C e z a ry  W ła d y s ła w  Z a m iń s k i, W a rs z a w a ; W a c ła w  P o ­
g o d z iń sk i, W a rs z a w a ;  T a d e u sz  L ip iń s k i,  H e n ry k ó w ; H a l in a  
P e rk o w s k a , M a r ja  B aw o ro w sk a , S o ro c k o ; L a d a  R a  w iek a , 
Ł ó d ź ; „ S ie n ią  z  Poznania**, P o z n a ń ; K a z im ie rz  B ry d iu lis , 
P o z n a ń ; O lg ie rd  B a c z y ż m a ls k i,  P o z n a ń ; k p t .  Z. K . R u n d , 
W a rs z a w a ; J ó z e f  K u c zn ik , K a to w ic e :  A lf r e d  B ab ik , C h o rz ó w ; 
B ro n is ła w  M o ra w sk i, K a to w ic e ; W . S z a m o w sk i, B ia ła ;  W ł. 
J a n k o w s k i ,  Ż y w iec ; K a ro l M ic lic rd z ii isk i, Ż y w ie c ; Ż ak , Z a ­
w ie rc ie ;  L. O g rodziństka , K ra k ó w ; J a n in a  G ra b o w sk a , L u ­
b l in ;  K a z im ie rz  W o ło w sk i, O zo rk ó w ; Z o f ja  G o liń sk a , K r a ­
k ó w ; W ła d y s ła w  Zyitek, C zę s to c h o w a ; Z. Z e jd le r ,  P a n k i ;  K . 
Ć w ie r tn ia k ó w n a , Z a k o p a n e ; A lf r e d a  Ś witko-w-ska, L w ó w ; 
F r a n c is z e k  S z a liń s k i,  R a d o m sk o ; I r e n a  K a lp a s o w a , N o w y  
D w ó r; E . K u c h a r s k a ,  W iln o ;  H e n r y k  M atu so w sk L  L u b l in ;  
T a d e u sz  Z u b ek , C ie sz y n ; M a r c ia  N ie m c ó w n a , C ie sz y n ; J a n  
C ic h o w las , B o ry s ła w ; M ery  P iw o w a rc z y k  o w a, B o ry s ła w ; K a ­
ro l L u k a s ie w ic z , B rz e ż a n y ;  K lu b  P ra c o w n ik ó w  „Gazolina**, 
B o ry s ła w ; J .  S ie h z e lm e r ,  B o ry s ła w ; J ó z e fa  J a m r o w a ,  B o r y ­
s ła w ; Z w iązek  S tr z e le c k i im . g en . K . P u ła s k ie g o ,  K ra k ó w ;

BEZPŁATNE PORADY
2 D Z I E D Z IN Y  K O S M E T Y K I, H IG J E N Y  i K U L T U R Y  F I Z .  

p o d  redakcją N I A R Y  N I A Y E  R
k ie ro w n icz k i  s z k o ły  i a te lie r  ko sm etyk i

W W A R S Z A W IE , K R Ó L E W S K A  2
.ySTRA  P IO N  A C Z Y T E L N IC Z E  A P O R  A D  K O SM  E T Y  ( Z -  

N Y C H “ . Z w ie lk ą  r a d o ś c ią  i u lg ą  (O, a ż  ta k )  c z y ta ła m  
w o s ta tn im  n u m e rz e  „Św iatow ida** o w z n o w ie n iu  d ru k u  b e z ­
p ła tn y c h  p o ra d  k o s m e ty c z n y c h , p isze  P a n i  w sw o im  liśc i? . 
A w ięc  w idzę, że p o r a d y  k o s m e ty c z n e  s ta j ą  s ię  n ie z łą  le k ­
tu r ą ,  s t r a w n y m  p o k a rm e m  d la  z g ło d n ia ły c h  d o b re g o  w y g lą d u  
c z y te ln ic z e k  B ra w o , b ra w o , je ś l i  ty lk o  p o r a d y  k o sm e ty c z n e  
n ie  s ą  je d y n ą  le k tu r ą  — to  n ie  m a m  n ic  a n ic  p rz e c iw k o  
te m u , a b y  p o św ięc ić  z a g a d n ie n iu  k o s m e ty k i d z ie s ię ć  m in u t 
d z ie n n ie .  — To ty lk o  d la  z d ro w ia !  — O g ro m n y m  k ło p o te m  
P a n i  je s t  k i lk a  w łosków  n a  b ro d z ie , k tó re ,  j a k  P a n i  p isze , 
p o ja w i ły  s ię  „p o  w y s k u b a n iu  z u p e łn ie  n ie w in n e g o  puszku**. 
P r a g n ę ła b y  P a n i u s u n ą ć  tę  d o le g liw o ść  ja k  n a jp r ę d z e j  j a ­
k im ś  ,,p ro s ty m  a  s k u te c z n y m  środkiem **. C z y ta ła  P a n i  o (róż­
n y c h  d e p i la to i r e ‘a ch  i k re m a c h , ty lk o  n ie  rwie P a n i ,  czy  n a ­
p ra w d ę  d o b rz e  i ‘s k u te c z n ie  d z ia ła ją .  J a k b y  tu  P a n i  p o w ie ­
d z ieć . No, o c z y w is ta ,  ż e  d e p i la to i r e ‘y  d z ia ła ją  s k u te c z n ie ,  p o ­
n ie w a ż  ro z p u s z c z a ją  w ło sy , i s tn ie ją c e  n a  p o w ie rz c h n i  s k ó ry .  
G łę b ie j  je d n a k  n ie  d z ia ła ją  (c a le  szc zęśc ie  z re sz tą ) ,  a  w ię c  
w ło s y  o d r a s ta j ą  w  z a le ż n o ś c i od in d y w id u a ln y c h  w ła śc iw o ś c i 
p o s ia d a c z k i w łosów  co d z ie s ię ć , co s ie d e m , c z y  n a w e t co p ięć  
d n i. I  znów  z a b ie g  t r z e b a  p o w ta rz a ć . T a k ,  ta k ,  p o w ta rz a ć !  
P an a  s ię  m a r tw i?  H a !  T ru d n o ,  n ie  t rz e b a  b y ło  „ w y ry w a ć  
n ie w in n y c h  włosków** — cóż o n e  .'Bani z ro b i ły  z łeg o . — ,A t e ­
ra z  s t a ł a  s ię  P a n i o f i a r ą  c ią g ły c h  z a b ie g ó w  k o s m e ty c z n y m i, 
c h y b a ,  że ja k i ś  d o b ry  s p e c ja l i s t a  u s u n ie  P a n i  te  „ n a jw a ż -  
niejsze** w ło sk i p r z y  p o m o c y  e le k tro l iz y .  P a s ta  n a  u s u n ię c ie  
z b y te c z n e g o  o w ło s ie n ia  to : R p . — s ia rc z e k  b a ru ,  s ia r c z e k  
s t r o u tu ,  t le n e k  c y n k u  i m ą k a  ż y tn i a  w  r  ó w  n y  c  h c zę ­
ś c ia c h  — z m ie sz a n e  b a rd z o  d o k ła d n ie .  ‘S p osób  u ż y c ia :  1 ły ż k ę  
d e p i la to i r e ‘u ro z ro b ić  z im n ą  w o d ą , n a k ła d a ć  n a  2—3 m in u ty  
n a  m ie js c a  o w ło s io n e  — z m y ć  i s p łó k a ć  z im n ą  w o d ą , o su szy ć  
i p o s m a ro w a ć  ś m ie ta n k ą  lu b  ła g o d n y m  o b o ję tn y m  k re m e m .

(P A N I A. S . G d y b y  w s z y s tk ie  c z y te ln ic z k i  „ d o b ie ra ły  s łó w “ , 
p ro sz ę  P a n i ,  a ż e b y  m i p o d z ię k o w a ć  za  p o r a d y ,  to  coś mi 
s ię  z d a je ,  że m o g ło b y  p o w s ta ć  w c a le  n ie z łe  w y d a n ie  p a n c- 
g iry k ó w  k o s m e ty c z n y c h , p o św ięc o n y c h  m o je j  o sob ie. T o też  
le p ie j ,  że n ie k tó r e  z n ic h  p is z ą  ta k  p ro s to  i s z c z e rz e  i ta k  
rzeczo w o , j a k  to  (Pani u c z y n i ła  w  s w o im  o s ta tn im  liś c ie .  
S iw ie je  P a n i .  S m u tn e  to  i p ra w d z iw e . A le  z e w n ę trz n ie  n ie ­
w ie le  m ożna  n a  to p o ra d z ić . W  P a n i  w ie k u  to  s tan o w c z o  
z a w c z eśn ie . R a d z iła b y m  s ię  u d a ć  do s p e c ja l i s ty  p rz e m ia n y  
m a te r j i .  W y p a d a n ie  w łosów , sw ę d z e n ie  s k ó ry  i  s iw ie n ie  — to 
b e zw z g lę d n ie  z w ia s tu n y  ja k ic h ś  z m ia n , a le  ja k ic h ,  to  trz e - 
baiby  p rz e p ro w a d za ć  b a d a n ia .  N a jc z ę ś c ie j  te g o  ro d z a ju  o b j a ­
w y w y s tę p u ją  u a r t r e ty k ó w .  I m a ć  s ię  f a rb o w a n ia ,  to ju ż  
o s ta te c z n o ść . N a p ra w d ę  o s ta te c z n o ść . F a rb o w an i i e w łosów  je s t  
ta k  p r z y k r y m  z a b ie g ie m , ta k  k ło p o tliw y m  n a  to , a b y  w ło sy  
b y ły  zaw sze  w p o rz ą d k u , że  s e rd e c z n ie  P a n i  ra d z ę  z a b r a ć  
s ię  do  te g o , po s tw ie r d z e n iu ,  ż e  in a c z e j  n ie  m o żn a . Z a b ie g  
f a r b o w a n ia  w y k o n y w a ć  s a m e m u  je s t  n ic  do p o m y ś le n ia . 
U c iąż liw e . I  n ig d y  n ie  z ro b i  s ię  p o rz ą d n ie .  W ło sy  b ę d ą  
w k ra tk ę .  Z n am  to.

P A N I  W . W . Z R Y B N IK A . Z a p y tu je  P a n i  o a d re s  le ­
k a rz a , k tó ry  m ó g łb y  w y k o n a ć  o p e ra c ję  p la s ty c z n ą  n o sa . 
N ie s te ty  n a  ła m a c h  „Św iatow ida** n ie  je s te m  w s ta n ie  
p o d a ć  te g o  a d re s u .  A p o n ie w a ż  n ie  w iem , ja k  m am  s ię  
z P a n ią  sk o m u n ik o w a ć , p ro szę  o n a p is a n ie  r a i  je szc ze  
z d o k ła d n y m  p o d a n ie m  sw e g o  a d re s u ,  a b y m  m o g ła  u d z ie lić  
P a n i  in fo r m a c j i .

D W IE  S IO S T R Y  Z K R A K O W A . No, cóż, p ro sz ę  P a n , 
t r z e b a  szcze rze  p rz y z n a ć , że o p is  c e r y  z a ró w n o  P a n i  ja k  
i s io s t r y  P a n i  n ie  ro b i d o b re g o  w ra ż e n ia .  M a P a n i  po ­
d o b n o  c e rę  t łu s tą ,  ro z sze rz o n e  p o ry , zm arszczk i,- s io s t r a  
n a to m ia s t  c e rę  s u c h ą , p ry s z c z e  i te ż  ro z sze rz o n e  p o ry . N a 
k u p n o  ś ro d k ó w  k o s m e ty c z n y c h  n ie  m a ją  P a n ie  p ie n ię d z y , 
wćęc z a p y t u ją ,  c zy  m o ż n a b y  c e rę  z łu sz e z y ć . — O w szem  
m o ż n a b y ! J e s t  to  o b e cn ie  b a rd z o  s to so w a n a  m e to d a  „od- 
naw iania** s k ó ry ,  ty lk o , że z łu sz c z a n ie  p o w in n o  s ię  o d b y ­
w ać  p od  fa c h o w ą  o p ie k ą . N a  w ła s n ą  rę k ę  z łu s z c z a n ie  n ie  
je s t  w sk a z a n e , n a tu r a ln ie ,  m y ś lę  w te j  c h w ili o ty m  n a ­
p ra w d ę  is to tn e m  „łuszezaniiu**. Ro in n e  ś ro d k i, ' s ła b sz e  
w  d z ia ła n iu ,  ty lk o  n ie z n a c z n ie  z łu s z c z a ją  n a s k ó re k  i n ie  
r a d y k a ln ie  p r z y c z y n ia ją  s ię  do „odnow ienia** s k ó ry . N a

CE NA O G Ł O S Z E Ń :
S tro n a  dzieli sic na trzy  łamy (szerokość łam u 80 m m .) 1 mm 
w jednym  lamie 1 złoty. Ogłoszenia zam ieszczone jako jedyne na 
s tro n ie  ( ta k  zwane ,,so lus“ ) — 1 m m . w  jednym  lainie 2 złote. 
Ogłoszenia, zam ówione jako jedyne na s tron ie  (,.so lus“ ). jeżeli zc 
względów  techncznych nie będą mogły być zam ieszczone według zle­
cenia, będą d rukow ane jako  ogłoszenia zwykle po cenie norm alnej.

J e r z y  B ie le n ia ,  W a rs z a w a ;  L . Sdekiea*zyńsiki, Ż y ro  w ic e : A n ­
to n i M ieczk o w sk i, W iln o ; A n n a  L o e g le ro w a , L w ó w ; M. B „  
B y s t r a ;  I r e n a  L e w ic k a , L w ów ; W ła d y s ła w  L a n g e , W a r s z a ­
w a ; J a n i n a  L e s ie w s k a , Z a k rz e w ; K a ro l  R aste r., L w ów ; H e le ­
n a  'C e lew iczow a, S ta r y  S ą c z ; K . K la p u t.  W a d o w ic e ;  F r a n e .  
K o c u r, C h y b ie ;  W ła d y s ła w  W ie ll io rs k i .  W a rs z a w a ; I r e n a  
S en ze , Ż y c h lin .

N a g ro d y  o trz y m a li  pip. A lin a  O lb ry c h tó w n a , O sięc in y  (zl. 
20.—)-, A n d rz e j '" J a n k o w s k i ,  K ra k ó w  (zl. 10.—, .p ro sim y  u p r z e j ­
mi© z g ło s ić  s ię  do  n a s z e j  k a sy ) ,  o ra z  J u il ja n  T ro m p e te le r ,  
O tw ock  (p r e n u m e r a ta  m ie s ięc z n a  „Św iatow ida** od 1—30. 
V I. 1936).

O D P O W IE D Z I R E D A K C J I .
G R U P A  A M A T O R Ó W . D z ię k u ją c  u p rz e jm ie  za p a m ię ć  i w y ­

r a z y  u z n a n ia ,  o ś w ia d c z a m y , że w m ia rę  m o żn o śc i u m ie ­
szczać  b ę d z iem y  k o lo ro w e  z d ję c ia  w  s t r o ja c h  s ty lo w y c h .

zm ę czo n e  p o w ie k i n a j le p ie j  z ro b ią  o k ła d y  z im n e  z w ody 
p rz e g o to w a n e j z d o d a tk ie m  w o d y  B u ro w a . (1 ły ż e c z k a  na 
n ie e z n a  s ta le ,  s ta le . . .  a n i  je ś l i  c h o d z i o ś ro d e k  na  z n iszcze ­
n ie  o w ło s ie n ia  n a  n o g a c h  — bo r a d y k a ln y c h  ś ro d k ó w  k o ­
s m e ty k a  n ie  p o s iad a  je szcze  d o tą d , ś ro d k i  na z n isz c z en ie  
o w ło s ie n ia  na  n o g a c h  — to w sz e lk ie g o  ro d z a ju  p r e p a r a ty
0 n a zw ie  d e p i la to i r e ‘ów , p o s ia d a ją c e  w sw o im  s k ła d z ie  
s ia rc z e k  b a ru ,  s ia r c z e k  s t r o n tu ,  t le n e k  c y n k u  i in n e . P o ­
za tem  w oda u t le n io n a  — ó p ro c . —- c zy n i w los  n ie w id o c z ­
n y m , ła m liw y m , a  w ięc ta k ż e  do  p e w n e g o  s to p n ia  p rz y ­
c z y n ia  s ię  do  n isz c z e n ia  w ło sa .

E W A  Z C IE S Z Y N A . P ie rw s z a  P a n i p ro ś b a  d o ty c z y  w o ­
re c zk ó w  pod o c zy m a. N a g w a ł t  ja k iś  środek ,, ja k i ś  k o sm e ­
ty k ,  bo  j e s t  P a n i p rz e ra ż o n a . I ja  ta k ż e , bo m a  P a n i d o ­
p ie ro  21 la t .  J u ż  d z is ia j  ro z p o cząć  s to so w a n ie  ś ro d k ó w  k o ­
s m e ty c z n y c h  — t. zn . s ta ć  s ię  ic h  n ie w o ln ic ą . A  p o za  tem . 
sąd zę , je s t  to s p r a w a  w e w n ę tr z n a , w ięc  n a le ż a ło b y  czem - 
p rę d z e j s k o rz y s ta ć  z p o ra d y  le k a rz a ,  k tó ry  in te r e s u je  s ię  
s ta n e m  lu d z i z d ro w y c h  p o z o rn ie .

P A N I H A L IN A  I). W id z i P a n i ,  ja k  z u p e łn ie  n ie  s t r a s z ­
n ie  w y g lą d a  P a n i im ię  i p ie rw s z a  l i te r a  n a z w is k a  na  In 
m a c h  „Św iatow ida**. C zem u  P a n i  n ie  c h c ia ła ,  bym  z a ­
m ie s z c z a ła  d la  n ie j  o d p o w ie d ź  w p iśm ie ?  K o le ż a n k i w y ­
ś m ie w a ją  s ię  z P a n i ,  że je s t  P a n i  c z a rn a  j a k  m u rz y n .  M a 
P a n i’ k r o s ty  n a  czole  i po liczk ach ., a w ło sy  „ ja k b y  s z m a l­
cem  polano**. — W c a le  n ie z łe  o k re ś le n ie  i d o s k o n a le  i lu ­
s t r u ją c e  s ta n  rz e c z y . Z a p y tu je  P a n i  czy  w ło sy  z c z a rn y c h  
m ożr*\ u fa rb o w a ć  „w  'd a n iu "  n a  b lo n d , czy też  t rz e b a  p o ­
je c h a ć  do f r y z je r a .  M y ślę , że je d n a k  t rz e b a  będ zie  p o je c h a ć  
do f r y z j e r a  z  tem  i w ło sam i, je ś l i  ju ż  b a rd z o  d o k u c zą  P a n i  
k o le ż an k i, bo z w ło sam i to  b a rd z o  t ru d n o .  T r u d n ie j  je u f a r ­
bo w ać  w  d o m u , n iż  d a jm y  na to, f i r a n k i .  I w o g ó le  m o ja  
r a d a ,  a ż e b y  n ie  fa rb o w a ć . P o co ?  Poco?  P rz e c ie ż  m ie s z k a ­
ją c  na  o d le g łe j  p ro w in c j i  n ie  b ę d z ie  P a n i  w  s ta n ie  je ź d z ić  
s ta le  do f r y z je r a .  S ta le ,  to z n a c z y  eo  d w a  ty g o d n ie ,  na  
p rz y k ła d .  P ra w d a ?  A w ło sy  c z a rn e  n ie  są  z u p e łn ie  b rz y d ­
k ie! O, w ła ś n ie  n ie d a w n o  p is a ła  do m n ie  p e w n a  P a n ie n k a ,  
że c h c ia ła b y  m ieć  w ło sy  ty lk o  c z a rn e , bo „sp rzy k rzy ły * *  
j e j  s ię  w ło sy  ja s n e .  W ięc  w idzi P a n i ,  że są  a m a to rz y  w ło ­
sów  c z a rn y c h ,  ty lk o , że m u sz ą  o n e  b y ć  ła d n e , c z y s te , d o ­
b rz e  u t r z y m a n e ,  w  ła d z ie !  P o w in n y  b y ć  lś n ią c e , a le  n ie  
o c ie k ać  tłu sz cz e m . K o le ża n k i z a p e w n e  ś m ia ły b y  s ię  je s z ­
cze  w ię c e j z P a n i  w ło só w  ru d y c h ,  bo  w ła śn ie  z c z a rn y c h  
w łosów  to  ty lk o  k o lo r  r u d y  m oże  b y ć . N o , i je sz cze  g o rz e j!  
N iech  s ię  P a n i ,  P a n n o  H a lin k o  n ie  m a r tw i .  Z a p isz ę  P a n i 
coś n a  p o p ra w ę  c e ry . S k ó ra  tw a r z y  w y b ie le je ,  o czy śc i s ię . 
W ło sy  b ęd zie  P a in  p ie lę g n o w a ła ,  m y ją c  c zę s to  w z io ła c h
1 s z c z o tk u ją c  c o d z ien n ie  po  10—15 m in u t,  a  za k ilk a  m ie ­
s ię c y  o trz y m a m  n a p e w n o  lis t  z p o d z ię k o w a n ie m  aiT to , że 
n ie  r a d z i ła m  ty c h  k ru c z y c h  s p lo tó w  m a rn o w a ć , na n ie w ia ­
dom o ja k i  in n y  z a m ie n ia ć  k o lo r  — w ła s n ą ,  n a tu r a ln ą  b a rw ę  
w łosów . — C o d z ien n ie  z r a n a  i w ie c z o re m  z m y w a ć  s k ó rę  tw a ­
rz y  p rz y  p om ocy  n a s tę p u ją c e g o  p r e p a r a tu  R p . T h y m o łi  
0.2, M en tlio li 1.0, G ly c e r in i  5.0, S p ir .  v in i 60 p ro c . ad
150.0. — N a  no c  po  u m y c iu  ty m  ś ro d k ie m  z a s to s o w a ć : R p . 
B ism u tliŁ  s u b n t r .  A c. S a lic .  S u lf .  p r a e c .  a 3.0 — P a s ta  o 
Z inci L a s s a r i ,  U n g . s i iu p le x . L a n o lin  i a  10.0. Z r a n a  po 
u m y c iu  c ie p łą  w odą , m y d łe m  b o ra k s o w e m , p rz e tłu s z c z o n e m
i ś ro d k ie m  s p iry tu s o w y m  z m e n to le m , na k tó ry  re c e p tę  
w y s ta w iła m  w y ż e j, s p łó k a ć  w o d ą  r ó ż a n ą  c a łą  tw a rz  i w ina 
so w ać  le k k o  k re m u  ła g o d n e g o  R p . E u e e r in i ,  L a n o l in i
a  20.0 — 01 a rn y g d . d u lc i  10.0 — A ę u a e  ro s a e  50.0. P o c z ą t­
kow o c e ra  b ęd z ie  m n ie j  n a w e t ła d n a , bo z ac z n ie  sic; cieli 
k a e tn ie  z łu sz c z a ć . D o p ie ro  po  k i lk u n a s tu  d n ia c h  w y b ie le je .

P A N I IR E N A  Z K A Ł U S Z A  W M A Ł O P O L S C E . Z w raca  
s ię  P a n i  do m n ie  z p ro ś b ą  o w sk a z a n ie ,  co m a  P a n i  ro b ić  
z c e rą  p e łn a  w ą g ró w  i z an iec z y sz c z e ń . Boi s ię  P a n i,  że 
l i s t  te n  p ó jd z ie  do k o sza , a P a n i  ta k  z a leż y  na  o d p o w ied z i. 
L is ty  z p ro w in c j i  n ig d y  n ie  id ą  do k o sza , a zw łaszcza
z d a le k ie j  p ro w in c j i  ta m , getzie n ie m a  m o ż liw o śc i s k o rz y  
s ta n i a  z fa c h o w e j p o ra d y !  S a m e  o t r ą b k i  n ie  p o m o g ą  z w a l­
czy ć  s p ra w y  ło jo to k o w e j.  N a ra z ie  d o pók i s k ó ra  n ie  je s t  
z d ro w a , n ie  r a d z i ła b y m  s to so w a ć  ż a d n y c h  k rem ó w  k o sm e ­
ty c z n y c h .  Ze ś ro d k ó w  o d t łu s z c z a ją c y c h  p o le c a m : R p. Ac.
h o ric i 2.0, C a m p h o ra e  i.5, M en tlio li  0,1, Z in c i o x y d . 5.0,
G ly c e r in i  10.0, S p ir .  v in i  66 p ro c . 150.0 do p rz e m y w a n ia
s k ó r y  codzienn i©  k i lk a k r o tn ie  w c ią g u  d n ia . N a noc* po 
u m y c iu  ty m  ś ro d k ie m  s to so w a ć : R p. R eso c in i 0.5, S u l f u r  
dep . I c h ty o l i ,  Z in c i oxy-d. T a lc i v e n e t i a 2.5. S p ir .  v in i 
50 p ro c . 25.0. Z r a n a  u m y ć  tw a r z  m y d łe m  s ia rk o w e m  -
s p łó k a ć  w o d ą  le tn ią  z d o d a tk ie m  ru m ia n k o w e g o  n a p a r u .
N a  c a łą  tw a rz  p o ło ż y ć  p ła tk i  ln ia n e g o  p łó tn a ,  n a sy c o n e g o  
ś m ie ta n k ą .  O su szy ć . P u d ro w a ć .

P A N I „PR Z Y G N Ę B IO N A **. „Z ja k ą  n ie c ie rp l iw o ś c ią  ocze ­
k u ję  d n ia ,  w k tó ry m  p rz y b y w a  ty g o d n ik  „św ia tow id** , a b y  
p rz e c z y ta ć  w n im  ty lk o  Pana z ło te  rady** p isze  s ta ła  c zy ­
te ln ic z k a  „Św iatow ida**. Na z a p a d łe j  p ro w in c ji  p o r a d y  ko ­
s m e ty c z n e  s ą  d la  k o b ie ty ,  d o b rz e  to  ro z u m ie m , j a k  p r o ­
m ie ń  s ło ń c a !  Z o p is u  P a n i  d o le g liw o śc i w id zę , że je s t  b a r ­
dzo ź le : Ł o jo to k . Co ro b ić ?  M yć, o czy szczać  d o b rz e , o d ­
tłu sz cz a ć , ro z g rz e w a ć  s k ó rę ,  d b a ć  o p o ż y w ie n ie , w y rz e k a ć  
s ię  o s try c h  p rz y p ra w ,  w ę d lin , p ić  z io ła  n a  w zm o żen ie  p rz e ­
m ia n y  m a te r j i ,  w z g lę d n ie  d ro ż d ż e . Zc ś ro d k ó w  s to so w a ­
n y c h  z e w n ę trz n ie  do z m y w a n ia  s to so w a ć  p r z e p a r a ty  s p i r y ­
tu so w e  ja k :  R p . C a m p h o ra e  m o n o b r. 1.5, R e s o rc in i  1.0,
A c. T a n n ic i  0.5, G ly c e r in i  5.0, S p i r i tu s  v in i 66 p ro c . 150.0. 
N a noo m a ść : R p . B is m u th i  s u b n i t r .  2.5. Z inci o x y d . 5.
L a n o lin i E u e e r in i ,  V a se lin i a  H0.0. M aseczk a  co d ru g i  d z ie ń  
z n a s tę p u ją c e j  m ie s z a n in y : K w ia tu  ru m ia n k o w e g o , k w ia tu
lip o w e g o  a  10.0, M ąki m ig d a ło w e j,  o trą b k ó w  „H ercu!"**, 
S ie m ie n ia  ln ia n e g o  a 20.0, B o ra k s u  5.0, K ro c h m a lu  15.0.

P ren u m era ta  k w a rta ln a  zl. 6.50. Z agran ica  zł. 9.50. 
P ren u m era ta  m iesięczna sX. 2.20. Zagranica zł. 3.20. 

W ydaw ca i naczelny re d a k to r:
M A R J A N  D Ą B R O W S K I  

K ierow nik  lite rack i i re d ak to r odpow iedzialny: D r. JÓZEF FLACH 
Zakłady graficzne ..Ilustrow anego K urycra  Codziennego** w K rakow ie 

pod zarządem  Feliksa  Korczyńskiego.
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